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Rozbudowa 
to już pewnik

Najpierw był pomysł, 
później decyzja o zakupie 
„blaszaka”, następnie jego 
rozbiórka i w końcu wstępna 
koncepcja. Teraz powstać 
ma dokumentacja. 

- Ważne, że udaje się 
nam etap po etapie realizo-
wać plan, bo tak jak zapo-
wiadaliśmy kilka miesięcy 
temu, to zadanie jest sprawą 
priorytetową, decydującą o 
tym, jaki będzie w przyszło-
ści dostęp do służby zdrowia 
w naszym powiecie, ale też 
w całym regionie - mówi 
wicestarosta Sabina Gorz-
kulla. - Wiadomo, że nasz 

szpital również ze względów 
logistycznych może stanowić 
świetne zaplecze dla Opola.

Prezes KCZ Marcin Mi-
siewicz, mówi że budowa to 
wielkie wyzwanie:

- … ale nie mamy wąt-
pliwości, że mu podołamy 
- dodaje prezes. - Zastana-
wiając się ponad dwa lata 
temu nad rozbudową szpita-
la, braliśmy pod uwagę, jaki 
potencjał ma Krapkowickie 
Centrum Zdrowia i nasza 
kadra medyczna oraz to jakie 
są rzeczywiste potrzeby.

Dokończenie na str. 6.

Do budowy nowego skrzydła krapkowickie-

go szpitala coraz bliżej. Powiat Krapkowic-

ki podpisał właśnie umowę z wyłonioną w 
przetargu firmą projektową, która przy-

gotuje niezbędną dokumentację. Na ten 
cel starostwo otrzymało 1,1 mln złotych z 
Rządowego Funduszu Inwestycji Lokalnych. 
Uczestniczący w wydarzeniu wojewoda 
opolski Sławomir Kłosowski podkreślił, że 
pieniądze przeznaczone na dokumentację 
wiążą się z konkretnymi nakładami na reali-
zację tego zadania w przyszłości. 

Zgłoszenie o zdarzeniu 
miało miejsce około 10.30. 
Dzwoniła osoba z promu, 
która zobaczyła, jak starsza 
kobieta weszła na betonowy 
ślizg dla łodzi i wpadła do 
rzeki. 

- Z relacji świadka wy-
nikało, że wyglądało to tak, 
jakby seniorka chciała zoba-
czyć coś w wodzie, ale pośli-
zgnęła się, taki ślizg jest dość 
stromy i zazwyczaj śliski – 
mówi st. sierżant Dominik 
Wilczek, p.o. o�cera praso-
wego Komendy Powiatowej 
Policji w Krapkowicach.

Świadek widział, jak 
kobieta tonie, nie umiał 
jednak jej pomóc. Z pomo-
cą przybyli strażacy, zespół 
ratownictwa medycznego 

oraz Lotnicze Pogotowie 
Ratunkowe. Śmigłowiec 
lądował na brzegu Odry 
od strony Mechnic. Stra-
żacy byli pierwsi: zobaczyli 

unoszące się na wodzie 
ciało. Aby zaoszczędzić na 
czasie, skorzystali z łodzi 
pożyczonej od wędkarzy 
i niezwłocznie – jeszcze 
na łódce - przystąpili do 
resuscytacji krążeniowo-
-oddechowej. Mimo że 
kobieta znajdowała się w 
wodzie około 15-20 mi-
nut, ratownikom udało się 
przywrócić funkcje życiowe 
seniorki, była jednak nie-
przytomna. W takim stanie 
została przetransportowana 
do szpitala. 

(bes), 
fot. (KPPSP w Krapkowicach)

Omal nie utonęła
Do dramatycznych wydarzeń doszło w czwartek 14 października przy przeprawie promowej w 
Zdzieszowicach-Solowni. 66-letnia mieszkanka Zdzieszowic wpadła do Odry i mało brakowało, 
a utopiłaby się. Służbom ratowniczym udało się jej przywrócić funkcje życiowe.

Pobili się  
pseudokibice

Takich scen na meczu 
w Krapkowicach nie 
było od wielu lat: w 
ruch poszły pięści, 
puszki, butelki, pola-

ła się krew. Na miej-
sce wezwano policję. 

Do rozróby na meczu do-
szło podczas sobotniego spo-
tkania (16 października) Ot-
męt FKS Krapkowice z MKS 
Tułowice. Co ciekawe, pobili 
się kibice gości z… kibicami 
Unii Krapkowice. 

Dokończenie na str. 7.
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Zdarzenie miało miejsce 
8 października, służby ratun-
kowe wezwanie otrzymały o 
godzinie 10.37. O pomoc 
prosiła zaniepokojona rodzi-
na 78-letniej kobiety, z którą 

od pewnego czasu nie było 
kontaktu. 

Strażacy weszli do środka 
przez wybite okno, a wraz 
z nimi zespół ratownictwa 
medycznego. Niestety jak się 
okazało, na pomoc było już 

za późno. Stwierdzono, że 
do zgonu doszło po godzinie 
8.15. Wykluczono udział 
osób trzecich, zgon nastąpił 
z przyczyn naturalnych. 

(bes)

Pomoc nadeszła zbyt późno
W Gwoździcach straż pożarna została wezwana do otwarcia mieszka-

nia na prośbę zaniepokojonej rodziny lokatorki. W łóżku znaleziono 
zwłoki.

Wszystkim tym, którzy byli z nami

 w najtrudniejszych chwilach 

i podzielają nasz smutek po odejściu 

kochanego Męża i Taty

śp. Leszka Piekarczyka 
oraz tak licznie przybyli i uczestniczyli 

w modlitwach podczas uroczystości pogrzebowych 

serdeczne podziękowania 

składa 

Żona wraz z Córkami

Jak wynika z relacji 
krapkowickiej policji, je-
den z mężczyzn udał się do 
lokalu, w którym chciał 
zagrać na automatach do 
gier. Kiedy zabrakło mu 
pieniędzy, poprosił o po-
życzkę pracownika, który 
pilnował automatów. W 
zamian za pieniądze zostawił 
swój dowód osobisty. Kiedy 
przegrał pożyczone w zastaw 
pieniądze, wyszedł z lokalu, 
informując, że musi jechać 
po gotówkę. Powrócił już 
nie sam, lecz z agresywnym 
kolegą, który młotem zaczął 
niszczyć jeden z automatów 

do gry. Pracownik lokalu 
bez chwili zastanowienia 
wybiegł z budynku i powia-
domił służby.

Na miejscu szybko po-
jawili się policjanci, którzy 
zastali nieład oraz roztrzęsio-
nego zgłaszającego. Okazało 

się, że przestępcy zniszczyli 
automaty, chcąc dostać się 
do kasetek z pieniędzmi, 
a jeden z nich ukradli w 
całości. Jak zaznaczono, w 
ustaleniu tożsamości spraw-
ców pomógł fakt, iż jeden z 
nich zostawił w lokalu swój 
dowód osobisty, którego ko-
niec końców nie „wykupił”.

Teraz mężczyźni będą-
cy mieszkańcami powiatu 
krapkowickiego odpowiedzą 
za swoje czyny przed sądem. 
Grozi im do 15 lat więzienia.

(mim), fot. (KPP 
Krapkowice) 

Podczas jednego z od-
bywanych w mieście patroli 
policjanci zauważyli samo-
chód, którego kierujący w 
nocy nie korzystał ze świateł. 
W zaistniałej sytuacji po-
jazd został zatrzymany do 
kontroli drogowej. Okazało 
się, że stan drogomierza 
różnił się niemal o 100 000 
kilometrów w stosunku do 
tego, co pokazywał system. 
20-letni kierowca, będący 
mieszkańcem powiatu krap-
kowickiego, tłumaczył się, że 
samochód nie należy do nie-
go, a tylko go użytkuje i nie 

potra�ł wyjaśnić, dlaczego 
stan licznika jest niższy niż 
ten w bazie danych.

Funkcjonariusze po 
sporządzeniu dokumentacji 
fotogra�cznej wyjaśniają, jak 
doszło do zmiany wskazań 
drogomierza i kto jest za to 
odpowiedzialny. Przypomi-
namy, że odpowiedzialność 
za przestępstwo związane 
z cofaniem licznika ponosi 
zarówno osoba, która do-
konuje takiej usługi, jak i 
zlecający.

(mim)

Licznik 100 000 
„do tyłu”

W Zdzieszowicach funkcjonariusze zatrzy-

mali audi ze zmienionym przebiegiem. W 
pojeździe stan licznika był niemal o 100 000 
km niższy, niż powinien. Taka ingerencja 
jest przestępstwem, za którą może grozić 
kara do 5 lat pozbawienia wolności.

Automaty zniszczone, sprawcy złapani
Dwóch mężczyzn najpierw zniszczyło, a potem okradło automaty do gier w jednym z lokali 
w Krapkowicach. Złodziei udało się szybko pochwycić, bo jeden z nich pozostawił na miejscu 
swój dowód osobisty. 

Przestępcy zniszczyli automaty, chcąc dostać się do 
kasetek z pieniędzmi.

Z dokonanych ustaleń 
wynika, że kobieta przy-
jechała do Paruszowic w 
odwiedziny do swojego 
partnera. W nocy miało 
jednak dojść do awantu-
ry domowej, w wyniku 
której 64-latka salwowała 
się ucieczką przez okno w 
łazience. W jej trakcie ko-
bieta poważnie zraniła się 
w udo i mocno krwawiła, 

zadzwoniła więc po pomoc 
na numer alarmowy. Była 
godzina 21.30. 

Jak podaje biuro pra-
sowe Komendy Woje-
wódzkiej Policji w Opolu, 
kobieta opowiedziała ope-
ratorowi telefonu alarmo-
wego o zdarzeniu, prosząc 
o przysłanie karetki. Była 
spokojna, nie chciała wy-
jawić, czemu uciekała. Na 

miejsce pierwsi dojechali 
policjanci, którzy stwier-
dzili, że doszło do krwo-
toku z tętnicy udowej. 
Próbowali go zatamować, 
ale krwotok był zbyt silny 
i kobieta zmarła. 

Policja pod nadzorem 
prokuratury wyjaśnia 
okoliczności zajścia, zle-
cono sekcję zwłok, która 
ma wyjaśnić, jak doszło 

do zranienia. Przybyli na 
miejsce tragedii munduro-
wi udali się do domu kon-
kubenta zmarłej kobiety, 
gdzie zabezpieczyli ślady. 
Mężczyzna nie został za-
trzymany, ma zeznawać w 
charakterze świadka. 

(bes)

Strażacy oraz policjanci brali udział 
w otwarciu lokalu przy ulicy Kościusz-
ki. Poprosili o to bliscy 65-latka, który 
mieszkał sam i od dłuższego czasu 

nie było z nim kontaktu. Ich obawy 
okazały się słuszne, bowiem wewnątrz 
znaleziono zwłoki lokatora. Przybyły 
na miejsce prokurator nie stwierdził 

udziału osób trzecich i orzekł zgon 
naturalny, w związku z czym ciało wy-
dano rodzinie. 

(bes)

Zgon z przyczyn naturalnych
We wtorek 12 października w Zdzieszowicach miało miejsce otwarcie mieszkania z tragicz-

nym finałem. 

Ucieczka przez okno miała tragiczny finał
Do dramatycznych wydarzeń zakończonych śmiercią 64-latki doszło w sobotę 16 października 
we wsi Paruszowice w gminie Byczyna. Jak się okazało, denatka była mieszkanką powiatu 
krapkowickiego.
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Zarabiaj BEZ WYSIŁKU na dzierżawie gruntu 
nawet 14 000 zł/ha.

Poszukujemy minimum 1 ha, oferujemy od 10 tys. zł/ha do nawet 14 tys. zł/ha.
Na przykład działki 15 ha, na których znajduje się farma 8MW zarabiają nawet 210 000 zł/rok

Umów się na bezpłatną weryfikację.

Zainteresowanych prosimy o kontakt: 
telefon +48 512 515 515, 

e-mail: dzierzawa@proventoenergia.pl
Adres siedziby firmy: 

ul. Grunwaldzka 4/10 2, 85-236 Bydgoszcz, 
W zgłoszeniu proszę podać numer działki i obręb, a my 

sprawdzimy czy teren spełnia pozostałe wymogi energetyczne.

Poszukujemy działek 
pod farmy fotowoltaiczne

Firma z wieloletnim doświad-
czeniem w branży OZE po-
szukuje działek do wydzierża-
wienia z przeznaczeniem na 
farmy fotowoltaiczne.
 
Wielki boom na instalacje fotowolta-
iczne trwa w najlepsze. Ekologia jest 
dziś nie tylko w modzie, ale i w cenie. 
Bo w tym wszystkim chodzi nie tylko 
o oszczędzanie i zarabianie pieniędzy, 
ale także o wykorzystanie alternatyw-
nych źródeł energii i ratowanie śro-
dowiska naturalnego dla przyszłych 
pokoleń. Wielkie wyzwanie technolo-
giczne i cywilizacyjne wymaga nie tyl-
ko sporych nakładów ale także kon-
kretnych terenów, na których farmy 
fotowoltaiczne mogą powstać.

Pro Vento Energia to polska firma, 
która jest obecnie liderem w rozwo-
ju projektów farm fotowoltaicznych 
na terenie Polski. Zajmujemy się ich 
budową, nadzorem, a w przyszłości 
utrzymaniem i konserwacją. W ostat-
nich trzech latach przygotowaliśmy 
ponad 700 MW projektów do budo-
wy, z czego część już jest zrealizowa-
na. Jesteśmy nad wyraz skuteczni 
i cały czas poszukujemy nowych tere-
nów pod inwestycje.
 
Grunty muszą spełniać kilka podsta-
wowych wymagań:
• minimalna powierzchnia działki 1ha
• klasa ziemi: IV, V, VI i nieużytki
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Gmina Strzeleczki 
gościła na dożynkach 
gminnych delegacje z gmi-
ny partnerskiej Dvorce. 
Wówczas zrodził się po-
mysł, aby pokazać korony 
żniwne w zaprzyjaźnionym 
miasteczku. Pomysł szyb-
ko podchwycili samorzą-
dowcy, dzięki czemu już 
od kilku dni na parterze 
Urzędu Miejskiego Dvorce 
można podziwiać kłosowe 
eksponaty wykonane przez 
mieszkańców Dobrej i 
Dziedzic. Nie wszystkie 
korony jednak mogły tam 
pojechać, a to ze względu 
na ich rozmiar i utrud-
niony transport. Niewy-

kluczone, że w przyszłości 
również inne sołeckie 

wieńce pojadą do połu-
dniowych sąsiadów.

(mim), fot. (mp) 

Nasi czytelnicy na bieżą-
co są informowani o postę-
pujących pracach renowacyj-
nych w Mosznej. Spora część 
budynku została odsłonięta 
już z rusztowań.

Prace związane z re-
montem fontanny również 
postępują w szybkim tem-
pie. Dotychczas udało się 
obok fontanny osadzić nowe 
pomieszczenie technicznie, 
które ukryte zostało pod 
ziemią. To w nim zostanie 
zamontowany zupełnie 
nowy system obsługi fontan-
ny. Również niecka, która 
stylem architektonicznym 
dopasowana jest do central-
nej części budynku, zostanie 
wyremontowana. Elementy 
konstrukcji mają być grun-
townie wyczyszczone, a w 
wielu miejscach odtworzone 
zupełnie na nowo. Warto 
wspomnieć, że również wnę-

trza skrupulatnie poddawa-
ne są renowacji. 

Nie trzeba nikogo prze-
konywać, że największa 
perełka gminy Strzeleczki 
i całego regionu opolskie-
go zmienia się w oczach. 
Atuty turystyczne miejsca 
zostały w ostatnim czasie 
podkreślone również przez 
Natalię Zastępę, zwycięż-

czyni konkursu „Premiery” 
podczas 58. Krajowego Fe-
stiwalu Polskiej Piosenki w 
Opolu, �nalistkę pierwszej 
edycji programu „�e Voice 
Kids” oraz dziewiątej edycji 
programu „�e Voice of Po-
land”. Krapkowiczanka na-
grała swój teledysk właśnie 
przy pałacu w Mosznej.

(mim), fot. Zamek Moszna

Korony żniwne  
pojechały do Czech

Dzięki współpracy polsko-czeskiej tegoroczne korony żniwne z gmi-
ny Strzeleczki można podziwiać w Urzędzie Miejskim w Dvorcach. 
Dzięki temu misterna praca mieszkańców została doceniona na tle 
międzynarodowym.

Korony można podziwiać w Urzędzie Miejskim Dvorce.

Pałac coraz piękniejszy
Od wielu już miesięcy przy kompleksie pałacowym w Mosznej trwają prace 
konserwatorskie. Wizytówka gminy Strzeleczki pięknieje z dnia na dzień.

Dzięki podjętym pracom konserwatorskim łatwiej 
dostrzec jest elementy wykończeniowe elewacji.

Mieszkańcy i strażacy 
ze Strzeleczek z dumą po-
dziwiają wyremontowaną 
remizę - inwestycję udało 
się oddać z końcem wrze-
śnia. To jednak nie koniec 
nowości w tej jednostce. Po 
zakończonej modernizacji 
strażakom przekazano nową 
przyczepę, której całkowita 
wartość wyniosła 10 900 zł. 
Zakup został do�nansowany 
przez Starostwo Powiatowe 
w Krapkowicach w kwocie 
6500 zł. Brakująca suma 
pochodzi z wkładu własne-
go strażaków oraz z innych 
źródeł.

(mim), fot. (OSP 
Strzeleczki)

Wydarzenie miało miej-
sce we wtorek 12 paździer-
nika i odbyło się w ramach 
partnerstwa z samorządem 
województwa opolskiego. 
Udział w nim wzięli nie 
tylko pracownicy urzędu w 
Strzeleczkach, ale także inni 
urzędnicy z terenu całego 
powiatu krapkowickiego. 

Słuchacze dowiedzieli się 
wielu ciekawych informacji 
na temat tworzenia mło-
dzieżowych rad gmin i po-
wiatu oraz opieki nad nimi. 
Padały odpowiedzi m.in. na 
pytania, po co potrzebna 
jest polityka młodzieżowa, 
jak odpowiadać na potrzeby 
młodzieży i jak umożliwić 
jej uczestnictwo w życiu pu-

blicznym. Kilkukrotnie wy-
brzmiało też, jak ważną rolą 
jest stymulowanie inicjatyw-
ności młodzieży. Prelegen-
tami byli Marian Antonik, 

Alicja Wiśniewska, Tobiasz 
Gajda i Magda Lenartowicz.

(mim), fot. Europa 
luvenis

Nowy sprzęt 
służy strażakom

Całkowity koszt przyczepy wyniósł ponad 10 tys. zł.

Od kilku tygodni strażacy z Ochotniczej Straży Pożarnej w Strze-

leczkach mogą korzystać z nowej przyczepy transportowej. Zakup 
sprzętu nie byłby możliwy, gdyby nie współpraca lokalnej jednostki z 
powiatem krapkowickim.

Pracownicy przeszkoleni
Gmina Strzeleczki była gospodarzem warsztatów dla pracowników 
administracji publicznej. Dzięki temu zadaniu słuchacze mogli przy-

swoić wiedzę m.in. na temat współpracy z młodzieżą. 

Szkolenie odbyło się w sali Gminnego Ośrodka Kul-
tury w Strzeleczkach.

Gmina Strzeleczki, po-
dobnie jak wiele innych 
lokalnych samorządów, w 
swoim budżecie zabezpiecza 
środki na wymianę pieców 
na proekologiczne. W poło-
wie października wójt Marek 
Pietruszka poinformował, 
iż w budżecie udało się wy-

gospodarować dodatkowe 3 
tys. złotych na ten cel.

Trzeba dodać, iż do-
tacji nie podlegają koszty 
inwestycji polegającej na 
wymianie źródeł ogrzewa-
nia poniesione przed dniem 
podpisania umowy z gminą 
Strzeleczki na do�nanso-
wanie planowanego przed-

sięwzięcia. Do�nansowanie 
dotyczy jedynie inwestycji 
wykonanej w 2021 roku, 
zgodnie z terminami okre-
ślonymi w umowie dotacji. 
Szczegółowe informacje 
udzielane są pod numerem 
telefonu 77 407 66 68.

(mim)

Koło Polskiego 
Związku Wędkarskie-

go w Strzeleczkach 
dokonało jesiennego 
zarybiania wód. W 
piątek 8 październi-
ka członkowie koła 
wpuścili do stawu 
w Mosznej 100 kg 
drobnicy (leszcza i 
płoci). Narybek zo-

stał sfinansowany ze 
środków własnych 
koła.

(mim), fot. (PZW 
Strzeleczki)

Dodatkowe środki 
Wójt gminy Strzeleczki ogłasza, iż zwolniły się dodatkowe środki fi-

nansowe na udzielenie dotacji celowej ze środków budżetu gminy na 
inwestycje na rzecz poprawy powietrza.

Więcej ryb

Działacze zarybili staw w Mosznej.
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Materiał informacyjny Ministerstwa Zdrowia

Znany lokalny działacz 
mniejszości niemieckiej 
Walter Kopiec już od 1989 
roku próbował o�cjalnie za-
rejestrować miejscowe koło 
DFK. Niestety próby koń-
czyły się �askiem. Dopiero 
wizyta w Berlinie i pomoc 
zachodnich ekspertów po-
zwoliła dopiąć wszystkich 
formalności. 

O�cjalnej rejestracji 
dokonano w 1991 roku. 
Pierwszy zarząd stanowili 
wspomniany Walter Kopiec 
(przewodniczący), Agnes 
Wanich (zastępca) i Gizela 
Walocha (skarbnik). Wów-
czas dwie wsie, Komorniki i 
Łowkowice, zaczęły wspólną 
działalność na rzecz krze-
wienia kultury niemieckiej 
w lokalnej społeczności. Po-
czątkowo swój akt członko-
stwa podpisała zdecydowana 
większość obu sołectw. 

Jak mówi nam obecna 
przewodnicząca Karina 
Glombica, w tamtych latach 

prężnie rozwijane były rela-
cje polsko-niemieckie. Dzia-
łacze odwiedzali zachodnich 
sąsiadów, przywożąc dary, a 
także księgi liturgiczne. War-
to wspomnieć, że w kościele 
para�alnym w Komornikach 
od wielu już lat odprawiane 
są msze w języku niemiec-
kim, różańce i inne nabo-
żeństwa okolicznościowe. 
Pierwsza z nich była nawet 
transmitowana przez jedną 
z największych stacji telewi-
zyjnych w Niemczech.

- Nasze koło od wielu 
już lat skupia się na działal-
ności kulturalno-oświatowej 
– mówi przewodnicząca. 
– Organizujemy festyny, 
prelekcje i wiele innych cie-
kawych spotkań. 

Do wyżej wymienionych 
należą m.in. spotkania mi-
kołajkowe i noworoczne, 
babski comber, muttertagi, 
jesienne spotkania integru-
jące, bajkowe noce czy wy-
cieczki. 

- Staramy się podtrzymy-
wać przede wszystkim to, co 
do tej pory udało się wypra-
cować i osiągnąć naszym po-
przednikom – dodaje Karina 
Glombica. 

Aktywności tu nie bra-
kuje, mimo iż koło musi 
borykać się z pewnymi 
problemami. Podobnie jak 
w innych DFK, również w 
Komornikach coraz mniej 
jest osób zapisanych do 
struktur mniejszości. Obec-

nie koło liczy 240 członków. 
Nie funkcjonuje tu też mło-
dzieżówka, bo jak przyznaje 
przewodnicząca, za mało jest 
chętnych dzieci. Wiele pla-
nów zostało też pokrzyżowa-
nych przez pandemię, kiedy 
zwłaszcza osoby starsze bały 

się wyjść ze swoich domów. 
Wówczas zamiast tradycyj-
nego spotkania mikołajko-
wego koło przygotowało 
paczki dla dorosłych. 

Mimo że członków jest 
mniej niż niegdyś, to Ka-

rina Glombica wciąż szuka 
nowych pomysłów, które 
pozwoliłyby zintegrować 
wszystkich działaczy mniej-
szości. To właśnie rozmo-
wa i wspomnienia budują 
trwałe więzi, co doceniane 
jest głównie przez starszych 

członków, ale nie tylko. 
Redakcja „Tygodnika Krap-
kowickiego” życzy dalszych 
sukcesów na kolejne lata 
działalności koła.

Michał Mandola,  
fot. Karina Glombica

Członkowie chętnie wyjeżdżają na wycieczki.

Chcemy podtrzymać dzieło  
naszych poprzedników

Przedstawiamy Państwu cykl artykułów charakteryzujących koła DFK, które zwyciężyły w plebiscycie „Tygodnika Krapkowickiego” przeprowadzonym w 
ramach jubileuszu 30-lecia mniejszości niemieckiej na Śląsku Opolskim. Dziś prezentujemy koło Komorniki-Łowkowice, które zajęło pierwsze miejsce.

Aktualny zarząd DFK.
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Rozbudowa to już pewnik
Dokończenie ze str. 1. Państwu

Gabrieli i Włodzimierzowi Osiej
oraz najbliższej rodzinie

serdeczne wyrazy współczucia z powodu śmierci
TEŚCIOWEJ i MATKI

składają
Maciej Sonik - Starosta Krapkowicki 

Sabina Gorzkulla - Wicestarosta Krapkowicki
Józef Bukowiński – Przewodniczący Rady Powiatu 

Krapkowickiego wraz z Radnymi
oraz pracownicy Starostwa Powiatowego 

w Krapkowicach

Jubileusz był okazją, 
aby spotkać się przy torcie i 
powspominać niełatwe po-
czątki.

- Dziś wiemy, że była 
to bardzo dobra decyzja, 
dlatego z pełnym przekona-
niem i odpowiedzialnością 
dzielimy się swoją wiedzą i 
doświadczeniem z innymi 
samorządami - mówiła wi-
cestarosta Sabina Gorzkulla, 
podkreślając, że niektórzy z 
dobrych praktyk krapkowic-

kiego starostwa korzystają od 
kilku miesięcy, inni, tak jak 
Zarząd Powiatu Brzeskiego, 
zaczną niebawem. 

Pracownicy CUW zgod-
nie natomiast podkreślali, że 
cieszą się, jak dobrze udało 

się im przez te 5 lat wypra-
cować zasady współpracy, a 
życzenie mieli jedno - aby 
wszystkie wyliczenia związa-
ne z wydatkami na oświatę 
zawsze się bilansowały.

(nika)

Znane powiedzenie mówi, 
że gdzie kucharek sześć, tam nie 
ma co jeść. Dlatego na specjalnie 
przygotowanych do kulinarnych 
zmagań stanowiskach w krapko-
wickim starostwie stanęły dwie 
siedmioosobowe drużyny. Nie 
było rywalizacji, raczej chęć zasko-
czenia siebie nawzajem i wymiany 
kulinarnych doświadczeń. 

- Cieszymy się, że otrzymali-
śmy zaproszenie do udziału w wy-
darzeniu i nawiązana w 2019 roku 
współpraca tak się rozwija. Muszę 
przyznać, że powiat krapkowicki 
mocno nas inspiruje i jedną z 
potraw wymyślimy tu na miejscu 

- mówiła Emilia Kuczkowska z 
KGW Parchowo.

Drużyna z Kaszub w swoim 
menu zaproponowała między 
innymi dwa rodzaje zupy dynio-
wej - męską i damską, kotleciki z 
indyka z nadzieniem dyniowym, 
żurawiną oraz dyniowym chut-
neyem oraz trzy rodzaje pierogów. 
W odpowiedzi Związek Śląskich 
Kobiet Wiejskich przygotował 
kluseczki dyniowe na słodko, 
wyjątkowy bigos dyniowy oraz 
surówkę piękności i zdrowia. 

- Co prawda tutaj nie mamy 
jurorów, ale każda z nas angażuje 

się w przygotowanie potraw, jakby 
gotowała dla siebie, swoich dzieci 
czy wnuków, bo nie ma bardziej 
wymagających recenzentów 
niż  inne kobiety - przyznała z 
uśmiechem Maria Żmija-Glom-
bik, podkreślając, że wydarzenie 
jest doskonałą okazją, aby poznać 
siebie nawzajem, bo pomiędzy 
gotowaniem, pieczeniem i sma-
żeniem jest sporo okazji do roz-
mowy.  

- Dynia jest bardzo wdzięcz-
nym i uniwersalnym warzywem, 
więc możliwości, by ją  wykorzy-
stać, jest sporo, co udowadniali-
śmy, ustanawiając w poprzednich 

Uroczystości z okazji 
Dnia Edukacji Narodowej 
miały skromniejszy niż zwy-
kle charakter, ale jak pod-
kreślali wszyscy uczestnicy 
- najważniejsze, że w ogóle 
mogli się spotkać. 

Wicestarosta życzyła na-
uczycielom, pracownikom 
oraz dyrektorom dużo zdro-
wia, pomyślności, szacunku 
młodzieży, wytrwałości w 
pełnieniu tak ważnej misji 
jak praca nauczyciela, zro-

zumienia ze strony rodziców 
i organu prowadzącego, a 
także tego, aby jak najrza-
dziej musieli oglądać swoich 
uczniów przez ekrany moni-
torów.

Joanna Bassek

Panie przygotowywały potrawy z dyni.

Dynia w kuchni w sercu Opolszczyzny
Znakomite potrawy, których głównym składnikiem była dynia, powstawały w sobotnie popołudnie w krapkowickim starostwie za sprawą pań 
należących do Związku Śląskich Kobiet Wiejskich i zaprzyjaźnionego z nimi KGW Parchowo. 

Pięciolecie CUW
Pięć lat temu powstało Centrum Usług Wspólnych dla jednostek orga-

nizacyjnych powiatu krapkowickiego. 

Był jubileuszowy tort.

Życzenia dla nauczycieli 
Wraz z najlepszymi życzeniami do rąk nauczycieli, pracowników 
administracyjnych placówek oświatowych oraz Poradni Psychologicz-

no-Pedagogicznej z rąk wicestarosty Sabiny Gorzkulli trafiły Nagrody 
Starosty Krapkowickiego i Dyrektorów. 

Nauczyciele, pracownicy oświaty i Poradni Psychologiczno-Pedagogicznej otrzy-
mali nagrody.

latach rekordy dotyczące najwięk-
szej ilości zupy, leczo, dżemu, 
racuchów czy risotto. Teraz rekor-
dów nie było, ale była doskonała 
atmosfera i dynia znów królowała 
na talerzach. Mam nadzieję,  że 
mieszkańcy powiatu wykorzystają 

te przepisy w swojej kuchni - mówi 
wicestarosta Sabina Gorzkulla.

Przy okazji wydarzenia pod 
nazwą Dynia w Kuchni w Sercu 
Opolszczyzny świętowano też 
przypadający na 15 października 

Międzynarodowy Dzień Kobiet 
Wiejskich. 

- Nie od dziś wiadomo, 
że członkinie ZŚKW działają 
aktywnie i przy każdej okazji 
chętnie służą pomocą, wiedzą i 
doświadczeniem. Za to serdecznie 
im dziękuję w imieniu swoim i 
starosty krapkowickiego Macieja 
Sonika - mówiła wicestarosta 
Sabina Gorzkulla, życząc przy 
okazji wszystkim paniom, aby nie 
opuszczało ich zdrowie, pogoda 
ducha i oby nigdy nie brakowało 
im pomysłów. 

Te dotyczące przepisów na 
dynie, z których powstały znako-
mite dania, będą publikowane w 
najbliższych dniach na Facebooku 
powiatu krapkowickiego pod ha-
słem #SmakiFestiwaluDyni. 

Joanna Bassek

Entuzjastyczny jest też 
komentarz  starosty: 

- Chociaż nie mogłem 
być na miejscu podczas pod-
pisania umowy, to cieszę się, 
że wszystko idzie do przodu 
i mimo że do realizacji pla-
nu rozbudowy jeszcze długa 
droga, to zarówno otrzymane 
środki, jak i zapowiedzi takie 
jak te dzisiejsze pozwalają z 
optymizmem patrzeć w przy-
szłość - mówi starosta krapko-
wicki Maciej Sonik.

Niemal od razu po poja-
wieniu się informacji o tym, 
że jest umowa na dokumenta-
cję, pojawiły się pytania o to, 
co w nowej części szpitala się 
znajdzie.

Jak komentuje prezes 
Marcin Misiewicz, jest już 
koncepcja na to, jak zago-
spodarować przestrzeń, jed-
nak jest jeszcze za wcześnie, 
aby mówić o konkretach. 
W obecnym budynku każ-
dy metr kwadratowy został 

wykorzystany na działalność 
medyczną, o czym świadczy 
choćby przeniesienie części 
administracyjnej szpitala na 
ulicę Piastowską. 

- Teraz powinniśmy 
się skupić na tym, aby to 
za danie doprowadzić do 
końca – dodaje wicestarosta 
Sabina Gorzkulla. - Dzięku-
ję wszystkim bez wyjątku, 
którzy przychylnym okiem 
patrzą na nasze zadanie i 
podejmują działania, aby je 

wspierać, między innymi pani 
poseł Violettcie Porowskiej. 
Mam nadzieję, że dobrze nam 
życzących w związku z tą in-
westycją będzie przybywać, a 
znajdą się też tacy, którzy ze-
chcą wesprzeć nas �nansowo 
w zadaniu.

Zgodnie z podpisaną 
umową przygotowanie do-
kumentacji nastąpi w ciągu 
sześciu miesięcy. 

Joanna Bassek
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Najwięcej zakażeń posy-
pało się w piątek 15 paździer-
nika, bo aż 12. Nie lepiej 
było następnego dnia, kiedy 
odnotowano 7 przypadków 
i jeden zgon. Na czas skła-

dania tego numeru „TK” w 
powiecie krapkowickim było 
228 osób objętych kwaran-
tanną. Dane, jakie docierają 
do nas z ministerstwa, nie 
są optymistyczne. Jeszcze 

przed paroma tygodniami w 
powiecie było to tylko kilka 
przypadków, dziś już kilka-
dziesiąt.

(mim)

Koronawirus: 37 przypadków, 1 zgon
Według najnowszych danych opublikowanych przez resort zdrowia, 
w ubiegłym tygodniu na terenie powiatu krapkowickiego odnotowano 
37 nowych przypadków zakażeń koronawirusem. Jedna osoba prze-

grała walkę z chorobą.

Zdarzenie miało miejsce 
o godzinie 8.55 na skrzy-
żowaniu ulicy Chrobrego z 
drogą wojewódzką nr 423. 
Jak ustalono, kierująca oso-
bowym fordem 36-letnia 

mieszkanka powiatu krapko-
wickiego wykonując manewr 
skrętu na trasę wojewódzką, 
nie zauważyła nadjeżdżające-
go z lewej strony rowerzysty. 
Poszkodowany to 19-letni 

mieszkaniec gminy Zdzie-
szowice, który kierował się 
w stronę Rozwadzy. Policja 
prowadzi czynności wyja-
śniające w sprawie. 

(bes)

Tuż po incydencie, który 
miał miejsce 14 października 
o godzinie 8.40, sprawę na 
policję zgłosił ojciec dziec-

ka. Do supermarketu udali 
się policjanci i zabezpieczyli 
wózek. Aktualnie munduro-

wi prowadzą postępowanie 
w tej sprawie. 

(mim)

Wózek rozpadł się pod dzieckiem
W jednym z krapkowickich supermarketów doszło do niecodzienne-

go incydentu. Klient włożył dziecko do wózka, a ten pod wpływem 
ciężaru rozpadł się. Bobas upadł i z obrażeniami został przetranspor-
towany do szpitala. 

Nie zauważyła rowerzysty
W poniedziałek 18 października doszło do potrącenia rowerzysty w 
Zdzieszowicach. 19-latek z obrażeniami barku został przetranspor-
towany do szpitala.

Najbardziej poszkodo-
wany w całym zajściu może 
jednak okazać się klub gospo-
darza: sędzia przerwał mecz w 
70. minucie. Otmęt wygrywał 
(2:0), a Opolski Związek Piłki 
Nożnej w zaistniałej sytuacji 
może wydać orzeczenie, że to 
właśnie goście, czyli MKS Tu-
łowice, wygrali walkowerem. 
Co więcej, klubowi Otmęt 
FKS Krapkowice grozi też 
kara �nansowa za niedosta-
teczne zabezpieczenie imprezy 
(z relacji świadków wynika, 
że podobno nie było tam 
oznaczonych porządkowych). 
Wszystko to rozstrzygnie się 
w ciągu najbliższych dni, a 
orzekać będą wydział dyscy-
pliny OZPN oraz wydział gier 
OZPN. O szczegółach zajścia 
piszemy w relacji z meczu na 
str. 23.

- Kiedy policjanci przy-
byli na miejsce, było już po 
zajściu, nie było potrzeby 
podejmowania interwencji, 
zabezpieczony został jednak 
materiał dowodowy i spisani 
zostali świadkowie, którzy 
będą składać zeznania – rela-
cjonuje starszy sierżant Do-
minik Wilczek, p.o. o�cera 
prasowego z Komendy Powia-
towej Policji w Krapkowicach. 
– Wyjaśniamy okoliczności 
i przebieg zdarzenia, w tym 
celu pomocne będą zabez-

pieczone nagrania wykonane 
przez osoby postronne.

Policja prowadzi postępo-
wanie wyjaśniające w kierun-
ku zakłócenia ładu i porząd-
ku, które są wykroczeniem. 
Nikt z uczestników nie został 
zatrzymany. Jak dotąd nie 
wpłynęło też od nikogo żadne 
zawiadomienie o naruszeniu 
nietykalności cielesnej.

Policjanci nie ujawniają 
szczegółów poczynionych 
ustaleń, ale o tym, co działo 
się podczas meczu, opowie-
działa nam jedna z osób, które 
były świadkami incydentu. 
Z jej relacji wynika, że bójkę 
sprowokowali kibice z Tuło-
wic.

- Początkowo było spokoj-
nie, ale ci z Tułowic ewident-
nie wyraźnie szukali zaczepki, 
widać było, że niektórzy byli 
pod wpływem alkoholu – 
opowiada nasz czytelnik (imię 
i nazwisko do wiadomości 
redakcji). - Prowokowali 
okrzykami i przyśpiewkami, 
ale nie gospodarzy meczu, tyl-
ko Unię Krapkowice, z którą 
już wcześniej mieli na pieńku. 
Robili to, bo na trybunach 
byli widoczni kibice Unii: 
mieli kurtki z nazwą klubu…

Tułowiczanie mieli śpie-
wać „Unia to my – a nie 
wy”, co miało odnosić się do 

wcześniejszej nazwy MKS 
Tułowice (ze słowem „unia”). 
Kiedy unici nie reagowali, 
ktoś zaśpiewał „Co tak k… 
cicho siedzicie?”. Zwolenni-
ków drużyny z Tułowic oraz 
krapkowiczan dzieliła mura-
wa, ale tego już musiało zwo-
lennikom Unii być zbyt wiele, 
bo kilkoro z nich wyszło z sek-
tora, obeszli stadion dookoła i 
wpadli od tyłu na trybuny. 

- Zrobiło się wielkie za-
mieszanie, w ruch poszły nie 
tylko pięści, ale również pusz-
ki i butelki – kontynuuje nasz 
rozmówca. 

Pomiędzy bijącymi się po-
dobno można było zobaczyć 
nawet zawodników Unii: pró-
bowali oni rozdzielać walczą-
cych i zakończyć ekscesy. To 
się udało. Cała rozróba tak jak 
szybko się rozpętała, tak szyb-
ko się urwała, sędzia jednak 
zakończył mecz, bo wywiązała 
się pyskówka pomiędzy za-
wodnikami na boisku. 

Nieo�cjalnie wiadomo, 
że po zajściu doszło również 
do burzliwej wymiany zdań 
pomiędzy działaczami klubu 
Otmęt i klubu KS Unia, gdyż 
ci pierwsi mają teraz preten-
sje do unitów, że z ich winy 
„spadną” w tabeli rozgrywek i 
prawdopodobnie będą musie-
li płacić karę…

Pobili się pseudokibice
Dokończenie ze str. 1.

O komentarz w sprawie 
zwróciliśmy się do prezesa KS 
Unia Krapkowice, który w 
odpowiedzi na to dostarczył 
nam o�cjalne oświadczenie 
klubu (w ramce pod tekstem):

- Nie mogę wypowiadać 
się na temat wydarzeń na 
meczu Otmętu, bo nawet nie 
było mnie tam, nasz mecz był 

wcześniej o godzinie 13.00 
i było na nim spokojnie i 
kulturalnie, była na nim na-
wet delegatka OZPN, która 
pochwaliła nas za prawidłową 
organizację – mówi prezes KS 
Unia Daniel Jasik. - Nie odpo-
wiadam za to, co robią kibice 
na innych meczach, bo to nie 
są moje dzieci, tak samo jak 

każdy klub sam odpowiada za 
zabezpieczenie swoich imprez. 

O komentarz poprosili-
śmy też prezesa Otmęt FKS 
Krapkowice, ale był w dniu 
składu gazety nieosiągalny 
telefonicznie i nie odpisał też 
na naszą wiadomość.

(bes), fot.(raul)

Zarząd Klubu Sportowego Unia Krapkowice wraz z zawodnikami stanowczo odcinają 
się od negatywnych zachowań i wybryków chuligańskich na stadionie w Otmęcie w dniu 
16 października 2021 podczas meczu Ks Otmęt Fans - Unia Tułowice. Jednocześnie infor-
mujemy, iż nikt z członków klubu i zawodników nie brał udziału we wspomnianym zda-
rzeniu. Wyrażamy swoje ubolewanie nad zaistniałą sytuacją i stanowczo potępiamy takie 
wydarzenia, jednak nie możemy brać odpowiedzialności za organizatora tego spotkania.

Oświadczenie KS Unia Krapkowice 

Od 1 stycznia 2022 r. wejdzie 
w życie znowelizowana ustawa (z 
24 czerwca 2021 r.) o systemie 
ubezpieczeń społecznych oraz 
niektórych innych ustaw. W 
związku z tym ZUS dementuje 
nieprecyzyjne informacje, które 
pojawiły się w przestrzeni me-
dialnej, jakoby - w świetle no-
wych przepisów - przedstawiciele 
ZUS mogli odwiedzać sąsiadów 
osób na zwolnieniach lekarskich 
i prosić ich o informacje o tych 
ubezpieczonych.  

Ponadto wbrew niepraw-
dziwym informacjom, ZUS nie 
będzie też mógł wystąpić do 
operatora sieci komórkowej ani 
banku o informacje na temat ich 
klientów. Nowe przepisy nie dają 
takich uprawnień ZUS.

Jak podaje ZUS, w ustawie 
zostały doprecyzowane kwestie 
związane z przekazywaniem in-
formacji do Zakładu. Od 1 stycz-

nia przyszłego roku ZUS będzie 
uprawniony do pozyskiwania 
danych i informacji w zakresie 
niezbędnym do ustalenia pra-
wa do zasiłków, ich wysokości, 
podstawy wymiaru oraz do ich 
wypłat od ubezpieczonych oraz 
płatników składek.

Obecnie brak pełnej i rze-
telnej informacji i dokumentacji 
od płatników składek lub ubez-
pieczonych utrudnia ustalanie 
prawa do zasiłków, ich termino-
wą wypłatę oraz ich wery�kację. 
Dotychczas zdarzały się sytuacje, 
że płatnicy składek lub ubezpie-
czeni, powołując się na brak pod-
stawy prawnej do udostępnienia 
danych, odmawiali przekazywa-
nia informacji lub dokumentów.

Nowy przepis ma być 
skutecznym narzędziem, które 
przyczyni się do pozyskiwania 
od płatników składek i ubezpie-
czonych danych koniecznych 

do przyznania prawa i wypłaty 
świadczenia z ubezpieczeń spo-
łecznych bądź ich wery�kacji 
(np. dotyczących potwierdze-
nia okoliczności zawartych w 
oświadczeniach składanych przez 
ubezpieczonych w celu ustale-
nia prawa do zasiłku, istnienia 
okoliczności powodujących 
ustanie prawa do świadczeń albo 
wstrzymanie ich wypłaty, usta-
lenia okoliczności związanych z 
prawidłowością wykorzystywania 
zwolnień od pracy).

Chodzi na przykład o sytu-
acje, kiedy osoba zatrudniona u 
dwóch pracodawców przebywa 
na zwolnieniu lekarskim. ZUS 
będzie mógł pozyskać informacje, 
czy ubezpieczony wykorzystując 
zwolnienie lekarskie w jednej �r-
mie, nie pracował w tym samym 
czasie u drugiego pracodawcy. 

Joanna Bassek

ZUS dementuje pogłoski. Pracownicy ZUS nie będą odwiedzali sąsia-

dów i pytali, co robi znajomy na zwolnieniu lekarskim. Zakład nie 
będzie też mógł wystąpić do operatora sieci komórkowej ani banku o 
informacje na temat ich klientów. 

ZUS nie będzie prosił banków i 
operatów sieci o dane ubezpieczonych
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Chodzi o tzw. rondo 
bankowe na skrzyżowaniu 
ulic Opolskiej i 3 Maja oraz 
Głowackiego. Odcinek za 
rondem w stronę rynku ma 
obowiązujący jeden kieru-
nek ruchu, ale wygląda na 
to, że nie wie o tym wielu 
kierowców wyjeżdżających 
z położonych obok parceli 
parkingowych – albo wie-
dzą, ale to ignorują…

- Takie sytuacje obserwu-
ję codziennie, nagminnie są 
łamane przepisy, co stwarza 
zagrożenie, bo osoby jadące 
rondem w ogóle się nie spo-
dziewają, że ktoś im może 

wyjechać nagle z prawej stro-
ny – mówi czytelnik (dane 
do wiadomości redakcji), 
który w pobliżu tego miej-
sca ma swoje miejsce pracy. 
– W końcu dojdzie tam do 
stłuczki. Myślę, że policja 
powinna bardziej pilnować 
tego miejsca.

Z grona radnych rady 
miejskiej wyszła jednak ini-
cjatywa innego rozwiązania 
tej kwestii, a mianowicie za-
legalizowania dwóch kierun-
ków ruchu w tym miejscu. 

- Zakaz wjazdu od strony 
rynku jest notorycznie łama-

ny, dostaję fotogra�e i �lmy 
od mieszkańców, na których 
to widać – mówił na komisji 
spraw społecznych radny Ja-
rosław Waligóra, który zgło-
sił wniosek w tej sprawie. – 
Robią to nie tylko osobówki, 
ale również samochody cię-
żarowe. Na zdjęciach widać 
jednak, że auta swobodnie 
się tam mieszczą, więc może 
ten jeden kierunek jest tam 
po prostu niepotrzebny i 
można by ułatwić ludziom 
życie?

Do wniosku odniosła się 
naczelnik wydziału gospo-
darki komunalnej i inwesty-

cji Urzędu Miasta i Gminy 
w Krapkowicach Katarzyna 
Kubacka, która stwierdziła, 
że gmina zwróci się z prośbą 
o rozpatrzenie propozycji do 
administratora drogi (Zarzą-
du Dróg Wojewódzkich w 
Opolu). Prawdopodobnie 
trzeba będzie dokonać po-
miarów, by ocenić prawidło-
wość najazdu na rondo. Póki 
co dopuszczalny jest tylko 
zjazd w tym miejscu. 

Do sprawy wrócimy.

(bes), fot. czytelnik

Wjeżdżają pod prąd
Kierowcy notorycznie wjeżdżają od strony rynku ulicą Opolską na rondo pod prąd. Pojawił się wniosek, by to zalegalizować, ustanawiając dwa 
kierunki jazdy.

Takie sytuacje podobno zdarzają się notorycznie.  

„Czy mógłby mi ktoś 
jednoznacznie odpowiedzieć 
na pytanie z zakresu prawa 
o ruchu drogowym, bo za-
czynam mieć wątpliwości 
na jednym z krapkowickich 
skrzyżowań? Temat dotyczy 
skrzyżowania równorzęd-
nego (brak znaków) ul. 
Krasińskiego z ul. Szkolną” 
– napisał mężczyzna. „Przy 
wjeździe na ul. Krasińskiego 
od drugiej strony (od ul. 
Moniuszki) jest znak zakazu 
wjazdu pojazdów, ale z wyłą-
czeniem rowerzystów. Zakła-
dam więc, że jako rowerzyści 
jesteśmy pełnoprawnymi 
użytkownikami tego odcin-
ka. Problem dotyczy jednak 

zachowania przy naszym 
wjeździe na ul. Szkolną, 
wielu kierowców zjeżdża-
jących nią z góry (w stronę 
ul. 1 Maja) nie ustępuje 
pierwszeństwa rowerzystom 

nadjeżdżającym z ich pra-
wej strony ul. Krasińskiego 
(zarówno gdy chcemy jechać 
w lewo, jak i w prawo). Ro-
zumiem, że jako rowerzysta 
muszę ustąpić wszystkim 

Kto ma pierwszeństwo?
Na ulicy Krasińskiego w Krapkowicach obowiązuje ruch jednokierunkowy, nie dotyczy to jednak rowerzystów, którzy mogą tamtędy jeździć w 
obu kierunkach. Jeden z czytelników zgłosił nam problem, jaki pojawia się przy wjeździe na ulicę Szkolną. Nie ma tam znaków informujących 
o pierwszeństwie przejazdu, co może prowadzić do niebezpiecznych sytuacji – głównie dla użytkowników rowerów.

Problem dotyczy skrzyżowania ulic Krasińskiego i 
Szkolnej.

O tym, że w Krapkowi-
cach jest kłopot ze znalezie-
niem publicznej toalety, wia-
domo nie od dziś. Pisaliśmy 
o tym już w przeszłości, kie-
dy taką interwencję zgłosiła 
nam przyjezdna osoba, jaka 
gościła w mieście u rodziny. 
Wówczas do sprawy toalet 
miejskich odniósł się wice-
burmistrz:

„Temat możliwości 
korzystania z publicznych 
sanitariatów przez miesz-
kańców, ale i podróżnych 
przyjeżdżających do nasze-
go miasta powraca dość czę-
sto. To temat ważny, który 
wymaga zarówno środków 

�nansowych, ale i odpo-
wiedniej lokalizacji. Należy 
tu jednak podkreślić, że 
chociaż miasto Krapkowice 
nie posiada całodobowej to-
alety, to z pewnością istnieje 
możliwość skorzystania z 
wielu sanitariatów zlokalizo-
wanych w różnych częściach 
miasta. Dla przykładu na 
targowisku przy ul. Drzy-
mały (toaleta publiczna), w 
obiektach użyteczności pu-
blicznej – w hali sportowej, 
pływalni Del�n, w budyn-
kach biblioteki i Krapko-
wickiego Domu Kultury, w 
budynkach urzędu i jedno-
stek gminnych, na terenie 
wielkopowierzchniowych 

obiektów handlowych, na 
stacjach paliw, w obiektach 
kawiarni oraz restauracji czy 
też nawet w na bieżąco ser-
wisowanych kabinach prze-
nośnych na cmentarzach 
komunalnych”.

Kilka dni temu przy-
szła do nas emerytka, która 
chciała skorzystać z toalety 
publicznej na cmentarzu, ale 
po otwarciu drzwi kabiny 
przenośnej zobaczyła przera-
żający widok nieczystości. 

- Prawie zwymiotowałam 
– mówi. – Korzystanie z tak 
brudnej toalety jest zwy-
czajnie niemożliwe. Można 
nabawić się różnych chorób.

Emerytka nie dała za 
wygraną. W naszej redakcji 
pojawiła się aż trzykrotnie, z 
prośbą o nagłośnienie spra-
wy na łamach gazety. Nieo�-
cjalnie dowiedzieliśmy się, że 
kabina powinna być czysz-
czona raz w tygodniu, za co 
odpowiedzialna jest gmina 
Krapkowice. Zobaczymy, 
czy po naszej interwencji 
ktoś w końcu weźmie za tę 
toaletę odpowiedzialność.

Warto też dodać, że wła-
dze miasta rozważały już w 
przeszłości zakup toalety au-
tomatycznej, dzięki czemu 
mieszkańcy, jak i przyjezdni, 
mieliby gdzie załatwić swoje 

potrzeby. Jak jednak tłuma-
czył wiceburmistrz, koszt 
takiej toalety, w zależności 
od wyposażenia, to ok. 300 
tys. zł, co dla budżetu gminy 
byłoby dość znaczącym wy-
datkiem. Niemniej włodarz 

wspomniał, że w mieście 
„jest taka potrzeba i temat 
w najbliższym czasie trzeba 
zrealizować”. Póki co, re-
alizacji tych postulatów nie 
widać.

(mim), fot. czytelnik

Brudna sprawa
Do redakcji „TK” zgłosiła się krapkowiczanka (dane do wiadomości redakcji), która nie mogła 
skorzystać z przenośnej kabiny toaletowej na cmentarzu komunalnym przy ulicy Staszica. 
Powodem był zalegający w jej wnętrzu brud. To jednak nie jedyny problem w sprawie, w 
której interweniowała, bo w mieście zwyczajnie brakuje publicznych miejsc, gdzie można by 
było załatwić swoje potrzeby.

Czytelniczka była przerażona widokiem brudnej 
toalety.

Wyrazy głębokiego współczucia
 i słowa wsparcia w tych trudnych chwilach dla

Pani Małgorzaty Hawryluk
oraz najbliższej  Rodziny

z powodu śmierci
MAMY

składają
Zarząd Spółki Wodociągi i Kanalizacja w Krapkowicach

wraz z pracownikami

pojazdom jadącym z mojej 
prawej, od dołu, od ul. 1 
Maja, proszę tylko o jed-
noznaczną odpowiedź, czy 
mamy pierwszeństwo przed 
nadjeżdżającymi z naszej 
lewej, bo bardzo mało kie-
rowców samochodów zdaje 
sobie sprawę, że ul. Krasiń-
skiego jest dwukierunkowa 
dla rowerzystów i że może-
my z tej strony nadjechać... 
Często nawet na samej ul. 
Krasińskiego traktują nas 
jak intruzów i spychają na 
krawężnik. Bo nie wiem, czy 
kiedyś zginę na tym skrzyżo-
waniu z własnej czy cudzej 
winy. Dodam jeszcze, że 
kiedyś ul. Krasińskiego była 

podporządkowaną w stosun-
ku do ul. Szkolnej i mam 

wrażenie, że pozostało to w 
świadomości kierowców”.

opr. (mn), fot, czytelnik
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Wydarzenie miało miej-
sce w sobotę 9 października 
w centrum konferencyjnym. 
Wielu uczestników przybyło 
w klasycznych strojach ba-
warskich, co nadało zabawie 
niecodziennego charakteru. 
Na gości czekał poczęstunek, 
a na stołach przede wszyst-
kim królowało piwo, bez 
którego takie wydarzenie 
nie mogłoby się obejść. W 
trakcie imprezy odbył się 
też konkurs na Miss-Ok-
toberfest, którego nagrodą 
była mała beczka piwa. 
Głównymi organizatorami 
wydarzenia byli sołtys, rada 
sołecka oraz Stowarzyszenie 
Górażdże „Skalna Wieś”.

(mim), fot. (kb)
Zebranych gości zabawiał zespół muzyczny.

Oktoberfest  
z prawdziwego zdarzenia

W Górażdżach odbyła się zabawa w bawarskim stylu. Aż 55 par bawi-
ło się tam do białego rana na Oktoberfeście.

Ponad 120 delegacji ze 
sztandarami z całej Polski 
wzięło udział we mszy świę-
tej w Grocie Lurdzkiej, któ-
rej przewodniczył biskup po-
mocniczy katowicki Adam 
Włodarczyk w obecności 
krajowego duszpasterza ho-
dowców ks. Józefa Żyłki. 

Od ponad 30 lat na 
„Ankę” przyjeżdżają hodow-
cy, by się spotkać, porozma-
wiać, wymienić doświad-
czenia, a przede wszystkim 
podziękować za miniony 
sezon i prosić o przychylność 
sił natury na kolejny rok, 
by św. Franciszek czuwał 
nad ich pupilami i miał je w 
opiece. 

Przedstawicieli krapko-
wickiego związku również 
nie mogło zabraknąć. W 
delegacji ze sztandarem 
oddziału udział wzięli Jan 
Mateja, Andrzej Feliksik 
i Marek Żukliński oraz 
ze sztandarem sekcji Kąty 

Opolskie w mszy św. wzięli 
udział Antoni Roczek, Aloj-
zy Gus, i Norbert Kilisz. 

(mar)

Uczestnicy wyjazdu za-
smakowali kąpieli w ciepłych 
źródłach i wyszaleli się na tzw. 
bąblu, który był najbardziej 
obleganą atrakcją w tym kom-
pleksie basenowo-kąpielowym. 
Dzień był pełen wrażeń i – co 
najważniejsze – sprawił dzie-

ciakom wiele radości, frajdy i 
uśmiechu na twarzy.

Wyrażamy nadzieję, że 
zachęci to dzieci i młodzież 
szkolną do kultywowania trady-
cji kolędowania oraz do podej-
mowania kolejnych wspólnych, 

tra�onych inicjatyw, jakie od 
wielu lat realizuje społeczność 
lokalna wsi: Jasiona, Oleszka i 
Żyrowa. Organizatorem wyjaz-
du byli rodzice, którzy sprawo-
wali opiekę nad dziećmi.

(mar)

Kolędnicy nagrodzeni
Ze względu na pandemię i wynikające z niej obostrzenia dopiero w 
piątek 24 września grupa dzieci i młodzieży z Publicznej Szkoły Pod-

stawowej w Żyrowej w nagrodę za grudniowe kolędowanie w 2019 
roku pojechała do aquaparku w Rudzie Śląskiej. 

Delegaci ze sztandarem oddziału.

Pielgrzymka hodowców  
na „Ankę”

W niedzielę 3 października na Górze Św. Anny odbyła się XXXII piel-
grzymka hodowców gołębi oraz orkiestr kalwaryjskich. 

Przed nami kolejna, trzecia 
już edycja naszego plebiscytu, któ-
ry jest dobrą okazją do docenienia 
pracy osób wykonujących na co 
dzień ważne obowiązki względem 
każdego mieszkańca. Mimo róż-
nych opinii na temat urzędów i 
obsługi w nich - pracownicy tych 
placówek starają się nieść pomoc 
każdemu z nas, czasem w kryzyso-
wych sytuacjach.

Etap pierwszy  
- zgłoszenie kandydatów

Który z urzędników z Twojej 
gminy oraz powiatu krapkowic-
kiego zasługuje na wyróżnienie 
jako wzór dla innych? Weź udział 
w akcji „Tygodnika Krapkowic-
kiego” i zgłoś do plebiscytu swo-
jego kandydata, który minimum 
dwa lata pracuje na rzecz miesz-
kańców w lokalnym samorządzie. 
Zrób niespodziankę i doceń oso-

bę, która z uśmiechem na twarzy 
pomaga w załatwieniu niełatwych 
nieraz urzędniczych spraw. Tak 
więc nie zwlekaj i już dzisiaj zgłoś 
swojego kandydata do miana 
najsympatyczniejszego urzędnika 
z powiatu krapkowickiego.

Na zgłoszenia czekamy do 
12 listopada. Jak to zrobić? Wyślij 
maila na adres redakcji: marke-
ting@tygodnik-krapkowicki.info 

bądź poprzez pro�l „Tygodnika 
Krapkowickiego” na portalu 
społecznościowym Facebook lub 
zadzwoń i zgłoś kandydata pod 
numerem telefonu 77 44 600 30.

Po opublikowaniu list kan-
dydatów otwarte zostanie głoso-
wanie na najsympatyczniejszego 
urzędnika, o czym poinformuje-
my po 12 listopada 2021 r. 

Zgłoś kandydata na 
najsympatyczniejszego 
urzędnika w powiecie 

krapkowickim!
Drodzy Czytelnicy, od Waszych głosów zależy, kto w tym roku zwy-

cięży w plebiscycie „Tygodnika Krapkowickiego” na najsympatycz-

niejszego urzędnika z powiatu krapkowickiego.
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- Chcieliśmy pokazać, że w 
tych trudnych czasach chcemy 
coś zrobić dla społeczności. Lu-
dzie byli naprawdę podekscyto-
wani i dobrze się bawili. Można 
więc powiedzieć, że nasze spo-
tkanie integracyjne zakończyło 
się sukcesem – podsumowuje 
przewodnicząca DFK Chorula 
Natalia Schulwitz, jeden ze 
współorganizatorów.

Zarówno młodzież, jak i 
starsi mieszkańcy wsi z wielkim 
entuzjazmem wzięli udział w 
jesiennej biesiadzie pod dębem. 
Organizatorzy przygotowali 
animacje oraz kącik zabaw dla 
dzieci. Nie brakowało kawy i 
ciasta, a także wielu rozmów. 
Norbert Rasch został zaproszo-
ny jako gwiazda wieczoru.

Wieczorem liczni uczestni-
cy pikniku bawili się przy mu-
zyce zespołu na żywo. Złożono 
też pierwsze obietnice zorgani-

zowania festiwalu ponownie w 
przyszłym roku.

(nika) fot. (DFK Chorula)

Integrowali się pod dębem
Integracja mieszkańców Choruli pod dębem to wieloletnia tradycja. 
Po rocznej przerwie spowodowanej pandemią organizacje działające 
w miejscowości zaprosiły do wspólnej biesiady.

Mieszkańcy Choruli ponownie integrowali się pod 
dębem.

W minionym tygodniu 
(12 października) w Urzędzie 
Miejskim w Gogolinie odbyło 
się spotkanie przedstawicieli 
Urzędu Marszałkowskiego w 
Opolu z urzędnikami z Go-
golina. Uczestniczył w nim 
również zastępca dyrektora 
ds. inwestycji Zarządu Dróg 
Wojewódzkich Mirosław 
Sokołowski. Rozmawiano o 
koncepcji zintegrowanej sieci 
tras rowerowych na terenie 
gminy Gogolin, jaka ma zo-
stać opracowana w ramach 
projektu Zarządu Wojewódz-
twa Opolskiego pn. „Opol-
skie na rowery”. Idea jest taka, 
aby sieć objęła jak największy 
teren gminy Gogolin. Już od 
kilku lat sukcesywnie powsta-
ją tu nowe ścieżki, ale to tem-
po ma jeszcze się zwiększyć. 

- Marszałek przygoto-
wuje koncepcję „Opolskie 
na rowery”, która, jak wiele 
wskazuje, będzie kluczowa 
przy rozdaniu unijnych dota-
cji z perspektywy 2021-2027 
z Regionalnego Programu 
Operacyjnego Województwa 
Opolskiego – wyjaśnia wice-
burmistrz Krzysztof Reinert, 
który reprezentował gminę na 
spotkaniu. - Dlatego ważne 
jest, aby ścieżki, które chce-
my budować, znalazły się w 
tym dokumencie. Nie wiemy 
jeszcze, jak duże będzie mogło 
być do�nansowanie, o które 
chcemy zawalczyć, ale nawet 
jeśli byłoby to 50 procent, 
mocno zwiększy to możliwo-

ści inwestycyjne gminy w tym 
zakresie. Liczymy, że nabory 
dotyczące tych zadań mogą 
nastąpić już w przyszłym 
roku, a te ścieżki, które tam 
wpiszemy, będą mogły po-
wstać do 5 lat. 

W mapę sieci połączeń 
rowerowych zostaną wpisane 
te już istniejące oraz te, które 
gmina planuje w najbliższych 
latach wybudować. Założenie 
programu dotacji jest takie, iż 
w pierwszej kolejności mają 
to być trasy „użytkowe”, czyli 
służące mieszkańcom do do-
jazdu do zakładów pracy.  

Jeśli chodzi o ścieżki już 
istniejące i zinwentaryzowane, 
to znajdują się one głównie w 
Gogolinie i zostały wybudo-
wane w większości w ciągu 
ostatnich 4 lat. To ulice: Spor-
towa (833 m), Wierzbowa 
(1036 m), Kamienna (1859 
m), Krapkowicka (4648 m), 
Wyzwolenia (967 m), Maliń-
ska (375 m), Przyjaźni (426 
m), Sosnowa (421 m) oraz 
Dębowa (999 m). Dodat-
kowo jest też ścieżka wzdłuż 
trasy wojewódzkiej pomiędzy 
Malnią a Chorulą (1350 m). 
W przyszłym roku mają przy-
być kolejne kilometry:

- Chcemy wybudować 
ścieżkę wzdłuż przejętej 
niedawno na własność od 
powiatu trasy końcówki ulicy 
Malińskiej aż do osiedla XXX-
-lecia w Krapkowicach po 
śladzie dawnej linii kolejowej 

– zapowiada wiceburmistrz. – 
Następna w kolejności będzie 
ścieżka łącząca Górażdże z 
Gogolinem, ta droga jest po-
wiatowa, ale wzdłuż niej bie-
gnie teren gminny. Potem ma 
być ścieżka łącząca Chorulę i 
Malnię z Gogolinem. 

To nie wszystko. Zarząd 
Dróg Wojewódzkich deklaru-
je przebudowę (w tym posze-
rzenie) aktualnie wytyczonej 
po chodniku ścieżki wzdłuż 
ulicy Krapkowickiej – od 
ronda wjazdowego aż do ulicy 
Kościelnej. Ma to nastąpić w 
roku przyszłym lub kolejnym.

Mówiąc o ścieżkach, nie 
można nie wspomnieć o szla-
kach turystycznych. Mają one 
w większości gorszy standard 
(drogi polne i szutrowe), ale 
również można z nich korzy-
stać. To np. ścieżka dydaktycz-
na Kamień Śląski – Kamionek 
mierząca 820 m oraz trasy 
oznakowane w ramach Ślą-
skiej Sieci Tras Rowerowych. 
W sumie jest ich 19,4 km. 

Według kosztorysów z 
ostatniego roku cena budowy 
1 km ścieżki rowerowej oscy-
lowała w okolicach 1 mln zł. 
Ceny jednak ostatnio mocno 
wzrosły (o ok. 30 proc) i 
można się spodziewać że będą 
rosły nadal. Trudno określić 
zatem, z jakimi wydatkami 
powinna liczyć się gmina – 
jedno jest pewne, na pewno 
będą one duże…

(bes)

Obecnie w gminie Gogolin wybudowanych jest blisko 13 km ścieżek dla 
jednośladów oraz dodatkowo oznaczonych jest 19,4 km turystycznych 
szlaków rowerowych. W ciągu kilku najbliższych lat ma ich powstać znacz-

nie więcej, a to dzięki nowej perspektywie rozdania unijnych dotacji. 

Szykuje się rowerowa 
ofensywa budowlana

Umowę podpisali 15 paź-
dziernika dyrektor Zarządu 
Dróg Wojewódzkich w Opolu 
Bartłomiej Horaczuk i przed-
stawiciel �rmy DROG-BUD, 
która będzie wykonawcą 
modernizacji na półtorakilo-
metrowym odcinku drogi od 
ul. Górnej do ul. Szkolnej. 
Dokument został podpisany 
w obecności członka zarządu 
województwa opolskiego Szy-
mona Ogłazy oraz burmistrza 
Gogolina Joachima Wojtali. 

Inwestycja obejmie wy-
mianę nawierzchni ścieralnej 
i wiążącej, lokalną wymianę 
podbudowy, wymianę kra-
wężników w miejscach tego 
wymagających, przebudowę 
odwodnienia drogi, tj. regula-
cję wpustów ulicznych i studni 
oraz wykonanie oznakowania 
pionowego i poziomego. 

Prace rozpoczną się już 
25 października, a zakończą – 

jeżeli aura dopisze – w ciągu 
dwóch miesięcy.

Kontynuację zadania 
planuje się w 2022 r. Wtedy 
też zostanie zmodernizowany 
fragment od ronda do ul. Gór-
nej i od ul. Szkolnej do skrzy-
żowania z ul. Kościelną, wraz 
z budową ścieżki pieszo-rowe-
rowej. Roboty odbędą się na 

całej długości modernizowanej 
drogi, tj. od gogolińsko-krap-
kowickiego ronda przez ul. 
Krapkowicką i Strzelecką do 
skrzyżowania z ul. Kościelną.

W 2023 r. planuje się prze-
budowę drogi wojewódzkiej 
od ul. Kościelnej do gogoliń-
skich „Maszyn”.

(nika) fot. (ZDW Opole)

Tak jak pisaliśmy już w 
„TK”, parcela spacerowa ulo-
kowana została za apteką w 
Gogolinie. Mierzy 8 arów i 
została wydzielona z parku. Po-
wstała jako realizacja wniosku 
złożonego przez mieszkańców 
w ramach Inicjatyw Społecz-
nych Miasta Gogolin 2021. Jej 
realizacja kosztowała 50 tys. zł. 

Psi park to przede wszyst-
kim ogrodzone miejsce wypo-
sażone w śluzy bezpieczeństwa 
(zamykane boksy przechod-
nie), dzięki którym nie ma 
zagrożenia, że zwierzę może 
samowolnie wydostać się na 
ulicę w trakcie wchodzenia 
lub wychodzenia innego psa z 
właścicielem. Został również 
wyposażony w elementy, które 
mogą służyć do zabawy lub 
tresury: jest tor przeszkód (do 
przeskakiwania), równoważ-
nia, ruchoma kładka, pod-
ziemny tunel betonowy oraz 
tunel pcv nadziemny. Oprócz 
tego zamontowano ławki, po-
dajnik woreczków na odchody 
oraz kosze i kamienne poidła, 
które mają być codziennie 
wyposażane w świeżą wodę. 
Jest też wydzielone piaszczyste 
miejsce, które ma służyć jako 
psi wychodek (wraz ze słupka-
mi do obsikiwania).

- W psim parku obowią-
zuje regulamin, który został 
wywieszony przy wejściu, 

użytkownicy są zobowiązani 
go przestrzegać – mówi Ra-
dosław Delinowski z Urzędu 
Miejskiego w Gogolinie. 
- Każdy powinien każdora-
zowo posprzątać po swoim 
pupilu. Psy muszą też być 
nadzorowane przez właści-
cieli. 

To nie wszystko. Nie 
wolno przyprowadzać zwie-
rząt chorych, niezaszcze-
pionych, zachowujących się 
agresywnie oraz suk w trak-
cie cieczki. Ponadto obowią-
zuje zakaz spożywania al-
koholu, palenia papierosów 
oraz karmienia zwierząt. W 
przypadku sytuacji korzy-
stania z wybiegu w sposób 
niezgodny z regulaminem 
lub zakłócania porządku 
publicznego apeluje się o 
zgłaszanie nieprawidłowości 
straży miejskiej lub policji.

Psi park to nowość, ale 
już cieszy się dużym zainte-

resowaniem. Jeszcze w trakcie 
montażu urządzeń przycho-
dziły tu osoby z psami, które 
nie mogły się doczekać. Pani 
Janina (nazwisko do wiado-
mości redakcji) przyjechała 
tu z psem samochodem z 
Otmętu.

- W Krapkowicach niestety 
nie mamy takiego miejsca, a 
pies musi się wybiegać – mówi 
czytelniczka. – Na osiedlu nie 
mogę go spuścić, choć nie jest 
agresywny, bo zaraz ktoś się 
czepia, a i duży mandat można 
zapłacić. W wielu miejscach 
pojawiły się wręcz tabliczki 
„zakaz wyprowadzania psów”. 
Przyjechałam zobaczyć ten wy-
bieg i bardzo mi się podoba, a 
psu jeszcze bardziej, bo zawsze 
spotkać tu można towarzyszy 
zabaw. Myślę, że będę przyjeż-
dżać codziennie. To bezpieczne 
rozwiązanie - i dla psów, i dla 
ludzi.

(bes)

Psy mają swoje miejsce 
Psi wybieg w Gogolinie jest już gotowy i dostępny. Od piątku czwo-

ronogi mogą z niego korzystać: pobiegać bez smyczy i bawić się z 
innymi psami. Można też spróbować psiej tresury na specjalnie za-

montowanych do tego celu urządzeniach.

Modernizacja drogi 
wojewódzkiej 409 w Gogolinie 
Prace związane z pierwszym etapem modernizacji drogi wojewódz-

kiej nr 409 w Gogolinie rozpoczną się już 25 października tego roku.

Umowa została podpisana 15 października.

Użytkowników nowego miejsca nie brakuje.
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- Tobiaszu, dlaczego 
angażujesz się w życie po-
lityczne?

- Wszystko zaczęło się 
w 2015 roku na kanwie 
mojego sprzeciwu wobec 
Trybunału Konstytucyj-
nego. Byłem świadkiem 
naruszania kolejnych zasad 
praworządności. W związ-
ku z tym, że skończyłem 
prawo, nie było mi to 
obojętne i stwierdziłem, 
że należy coś z tym zrobić. 
Chcę przeciwstawiać się 
temu, co dziś w polskiej 
polityce się dzieje i dalej 
współpracować z młodymi, 
planować ich działania i je 
koordynować.

- Czy młodzi ludzie 
angażują się w życie po-
lityczne? Czy świadomość 
społeczeństwa obywatel-
skiego rośnie?

- Wciąż uważam, że 
świadomość społeczeństwa 
obywatelskiego jest za ni-
ska. Młodzież żyje w „bań-
ce” swoich znajomych, me-
diów społecznościowych, 
imprez - przez co ciężko jest 
dotrzeć do nich z polityką. 
Polityka nie kojarzy się z 
czymś dobrym. To przyczy-
na tego, że młodzi nie chcą 
się angażować. Wiem nato-
miast, że takie wydarzenie 
jak chociażby kampania 
prezydencka Rafała Trza-
skowskiego spowodowało, 
że młodzi zainteresowali 
się życiem publicznym. 
Wówczas udało nam się 
przyjąć najwięcej nowych 
członków młodzieżówki. 
Generalnie młodzi sprzeci-
wiają się temu, co w Polsce 
się dzieje, czemu wyraz dali 
chociażby w strajku kobiet. 

- Kim są Młodzi De-
mokraci?

- Młodzi Demokraci 
są wspaniałymi ludźmi 
z otwartymi umysłami. 
Zrzeszamy młodych do 35. 
roku życia i razem współ-
tworzymy młodzieżówkę. 
Młodzieżówka w sensie 
formalnym jest stowarzy-
szeniem działającym we 
współpracy z Platformą 
Obywatelską. 

- Jaką działalność pro-
wadzicie? 

-  Nasza działalność to 
głównie nagłaśnianie bul-
wersujących spraw politycz-
nych obozu rządzącego, ale 
skupiamy się też na polityce 
regionalnej. Działamy w 
internecie, w przestrzeni 
miejskiej, współpracujemy 
z Platformą Obywatelską 
przy okazji kampanii wybor-
czych, pomagając w różnych 
akcjach, nie brakuje też 
działalności prospołecznej. 
Wychodzimy do środowisk 
uczniowskich, wspierając 
przy tym różnego rodzaju 
debaty… Tego jest napraw-
dę sporo.

- Ilu członków zrzesza-
cie? Kto może być człon-
kiem?

- Na ten moment na 
Opolszczyźnie działamy w 
trzech kołach: w Opolu, 
Nysie i Kędzierzynie-Koź-
lu, w sumie zrzeszamy ok. 
40 osób od 16. do 35. roku 
życia. Członkiem może być 
każdy, kto zgadza się z na-
szymi wartościami i je po-
dziela. Młodzi Demokraci 
to miejsce dla ludzi ambit-
nych, którzy postrzegają 
politykę jako próbę dojścia 
do dobrobytu.

- Jak wy, demokraci, 
postrzegacie to, co aktu-
alnie dzieje się w Polskiej 
polityce? 

- Dla nas to obniżenie 
standardów politycznych do 
bardzo niskiego poziomu. 
To, co dzieje się na arenie 
międzynarodowej, budzi 
wstyd, a przecież byliśmy 
i wciąż jesteśmy dumnymi 
członkami Unii Europej-
skiej. Niektóre działania 
polityczne mentalnie wytrą-
cają nas z tej wspólnoty, u 
Europejczyków nie jesteśmy 
już postrzegani jako naród 
progresywny i nowoczesny. 
Tutaj opinia młodych jest 
bardzo ważna i chyba mło-
dzi najszybciej dostrzegają 
te pro�ty, które płyną dla 
nich z racji bycia członkiem 
Unii Europejskiej. To wła-
śnie młodzi są najczęściej 
bene�cjentami wielu pro-
jektów, ale i udogodnień 
związanych chociażby ze 
swobodnym przemieszcza-
niem się w stre�e Schengen. 
Niestety stajemy się krajem 
zakazów, a nie krajem wol-
ności. Swobody obywatel-
skie są ograniczane i temu, 
co się dzieje, mówimy kate-
goryczne „nie”. 

- Za jaką opcją poli-
tyczną najchętniej opo-
wiadają się młodzi ludzie?

- To się bardzo zmie-
niło. Po zmianie władz w 
Polsce w 2015 roku mia-
łem wrażenie, że jestem w 
mniejszości, a większość 
rówieśników podzielała 
poglądy prawicowe i skraj-
nie prawicowe. To na prze-
strzeni ostatnich lat zaczęło 
się zmieniać, co doskonale 
obrazują chociażby ostat-
nie wyniki wyborów pre-

zydenckich. Andrzej Duda 
w 2015 zdobył prawie 75 
proc. głosów młodych 
ludzi, a teraz ten wynik 
powtórzył Rafał Trzaskow-
ski. Proporcje diametralnie 
się zmieniły. U młodych 
widać sympatie liberalne, a 
nawet lewicowe, ale moim 
zdaniem często mają pro-
blem z nazwaniem tego. Są 
przeciwko PiS-owi i temu, 
co dzieje się w Polsce, ale 
nie potrafią swoich poglą-
dów uplasować.

- Czy PiS ma też swoje 
struktury młodzieżowe 
na Opolszczyźnie?

- Tak, ma. Nie rywali-
zujemy, bo każdy z nas ma 
swoje zadania, każdy działa 
w swoim obszarze i każdy 
promuje swoje programy 
polityczne. Oni rozlicza-
ją nas z 8 lat rządów, my 
rozliczamy ich z obecnych 
działań i działamy obok 
siebie, ale nie przeciw so-
bie.

- Co twoim zdaniem 
„dolega” Polskiej polity-
ce? Co jest jej największą 
bolączką?

- To jest dobre pytanie. 
Wydaje mi się, że naj-
większą bolączką polskiej 
polityki jest to, że brakuje 
osób kompetentnych, któ-
re nie idą do polityki dla 
pieniędzy… Brakuje osób 
ideowych i to wszystko 
przesłaniane jest przez 
duże pieniądze. My, mło-
dzi, wciąż wierzymy, że te 
ideały są i to wychodzi cho-
ciażby w lożach radiowych. 
Rozmowy młodzieżówek 
są bardziej spokojne, wy-
ważone i zawierają inny 
punkt widzenia niż u star-
szych polityków. Tam bój 
toczy się o różne interesy, 
bo jak łatwo przypuszczać, 
duże pieniądze leżą na sto-
le… U nas tego nie ma. 
Dużą politykę niszczą pie-
niądze, a to spora pokusa, 
której wiele osób nie umie 
się oprzeć. 

- Co chcielibyście ro-
bić w przyszłości? Jakie 
plany?

- Na pewno chcemy 
kontynuować to, co robi-
my teraz. Nasze najwięk-
sze niezadowolenie wciąż 
wzbudza to, co dzieje się 
w Ministerstwie Edukacji 
i Nauki. Na pewno wraz z 
rozpoczęciem roku szkol-
nego będziemy chcieli 
nagłaśniać absurdy, które 
narodziły się wokół dzia-
łalności pana ministra 
Czarnka. Chcemy zrobić 
dużą konferencję prasową. 
Przed nami aktywna jesień.

Dokończenie na str. 13.

fot. Fb Tobiasz Gajda

Z Tobiaszem Gajdą, przewodniczącym Młodych Demokratów w Opolu, rozmawia Michał Mandola.

Stajemy się krajem zakazów

Zdaniem Tobiasza Gajdy w polskiej polityce wciąż 
brakuje osób kompetentnych.
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Głównym punktem 
programu był turniej nie-
mieckich szkół piłkarskich 
Miro z regionu o puchar 
przewodniczącej TSKN w 
gminie Walce.

- Mamy bardzo faj-
ny stadion i chcieliśmy 
przede wszystkim pokazać, 
że rodzina i mniejszość 
niemiecka się łączą i że 
to nie tylko kawa i ciasto 
- mówi przewodnicząca 
zarządu gminnego TSKN 

Walce Izabela Waloszek. 
- Chcieliśmy pokazać, że 
odnajdujemy się również 
w sporcie i mieliśmy różne 
konkurencje. Było to takie 
pozytywne, że się otwiera-
my, że zapraszamy innych. 
A ludzi dorosłych w tych 
startach było mnóstwo, 
więc mnie bardzo pozy-
tywnie zaskoczyła duża 
frekwencja.  

Organizatorzy, gmina 
Walce i zarząd gminny 

TSKN Walce przygotowali 
różne konkurencje, m.in. 
skoki w dal, bieg przez 

płotki, bieg na 100 metrów 
i rzuty karne. Przygotowa-
no również kącik dla dzieci 

z zajęciami, grami, dmu-
chańcami i innymi niespo-
dziankami.

(nika), fot. (TSKN Walce)

Zabawa musi być!

Głównym punktem programu był turniej niemieckich szkółek piłkarskich.

Pod tym hasłem zorganizowano dzień sportu w Walcach. „Biegnij! Skacz! I do rywalizacji stań!” – tak zachęcano całe rodziny do opuszczenia 
kanapy i wspólnego uprawiania sportu.

W zebraniu wzięli udział 
delegaci oraz przedstawiciele 
Zarządu Gminnego ZOSP 
w Walcach, wójt Marek 
Śmiech, sekretarz Ilona Wy-
ciślok, komendant powia-
towy PSP w Krapkowicach 
st. bryg. Krzysztof Kuniec, 
emerytowany wojewódzki 
komendant PSP w Opolu 
w stanie spoczynku st. bryg. 
Marek Kucharski, zastępca 
dowódcy JRG PSP w Krap-

kowicach kpt. Przemysław 
Zając i kapelan gminny 
ZOSP w Walcach ksiądz 
Waldemar Klose.

Uczestnicy zebrania 
podjęli kilka uchwał, m.in. 
udzielili absolutorium 
ustępującemu zarządowi, 
wybrali też nowe władze na 
lata 2021-2026. W skład 
nowego zarządu weszło 16 
osób - po dwóch przedstawi-

cieli każdej jednostki OSP z 
terenu gminy. W prezydium 
znaleźli się: prezes - dh Wal-
demar Stokłosa (Zabierzów), 
wiceprezes - dh Marcin 
Glombik (Brożec), wicepre-
zes - dh Waldemar Czernek 
(Kromołów), komendant 
- dh Robert Gramala (Stra-
dunia), sekretarz - dh Beata 
Szczepanek (Dobieszowice), 
skarbnik - dh Zygfryd Ma-
choń (Walce). Wybrano też 

komisję rewizyjną. W jej 
skład weszli: przewodnicząca 
- dh Izabella Pampuch, se-

kretarz - dh Dorota Nossol, 
członek – dh Kamil Gajda.

(mn), fot. gmina Walce

Wybrali nowe władze
Zarząd Gminny Związku Ochotniczych Straży Pożarnej Rzeczypospo-

litej Polskiej ma nowy skład. Wybrano go podczas spotkania, które 
odbyło się w sobotę 9 października w Straduni.

Uczestnicy zebrania.

Odkąd miejscowy pałac 
zmienił właściciela, powoli 
zmienia się w lokalny ośro-
dek kultury i sztuki oraz 
miejsce, gdzie może się 
spotykać miejscowa społecz-
ność. Wydarzenia organizo-
wane do tej pory odbywały 
się w przypałacowym ogro-
dzie, sobotnie wydarzenie 
miało miejsce na dziedzińcu. 
Organizatorami pierwszego 
rozkochowskiego Karto�el-
festu byli miejscowi społecz-
nicy - sołectwo, koło DFK, 
Stowarzyszenie Odnowy 
Wsi Rozkochów, a także 
Fundacja pałacu Rozkochów 
– Pomiędzy. 

Na uczestników wy-
darzenia czekało wiele 
atrakcji. Jak na święto ziem-
niaka przystało, nie mogło 
zabraknąć dań przygotowa-
nych z tego warzywa przez 

miejscowe gospodynie. I 
tak można było skosztować 
takich przysmaków jak kar-
to�elsalat czy zupa karto�a-
na. Były też potrawy z dyni 
– zupa, kompot czy ciasto. 
Oprócz tego w festynowym 
jadłospisie znalazły się 
jeszcze m.in. ciapkapusta, 
nudelsalat, barszcz z kro-
kietami i różnego rodzaju 
słodkie przysmaki. Chętni 

mogli również samodzielnie 
upiec kiełbaskę na jednym z 
dwóch ognisk.

Organizatorzy zadbali 
o ciekawy program wy-
darzenia. W kilku odsło-
nach przed publicznością 
zaprezentował się zespół 
instrumentalny Glogovia 
Brass. Uczestnicy festynu 
mogli również podziwiać 

pokaz musztry i strzelania 
z armaty w wykonaniu 
grupy rekonstrukcyjnej 
z Kędzierzyna-Koźla. Jej 
przedstawiciele wystąpili w 
strojach XVIII-wiecznych 
pruskich żołnierzy. W holu 
pałacu można było zoba-
czyć wystawę rzeźb Marii 
Wandrowskiej. Na dzieci 
czekały dmuchańce, du-
żym powodzeniem cieszyło 

się też malowanie twarzy i 
wykonywanie zmywalnych 
tatuaży. Podczas festynu 
można było nabyć pierwszy 

pałacowy gadżet, nazywany 
rozkochowską szolką – ku-
bek z gra�cznym wizerun-
kiem obiektu i herbem 
Sehet-�ossów.

W wydarzeniu wzięli 
udział nie tylko mieszkańcy 
Rozkochowa, ale także całe-
go powiatu, a nawet innych 

województw i zagranicy. 
Cały dochód z imprezy zo-
stanie przeznaczony na od-
nowę parku i pałacu.

(mn)

Kartoffelfest po raz pierwszy
Ziemniak to warzywo lubiane i popularne, będące składnikiem wielu potraw. W minioną sobotę w Rozkochowie po raz pierwszy odbyło się jego 
święto – Kartoffelfest. Wydarzenie cieszyło się dużym zainteresowaniem wśród mieszkańców i gości.

W wydarzeniu wzięło udział wielu mieszkańców i gości.

Zespół instrumentalny Glogovia Brass wykonał zna-
ne i lubiane przeboje.
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- Obóz rządzący zarzu-
ca wam, że Platforma Oby-
watelska nie ma programu. 
Prawda czy fałsz?

- Fałsz, Platforma Oby-
watelska ma program. 
Podczas ostatniej kampanii 
zaprezentowaliśmy jego 
treść, to jest bardzo obszerny 
program, kilkusetstronico-
wy. Borys Budka przecież 
przedstawiał zapowiedzi 
nowego programu, które do-
tyczyły m.in. służby zdrowia 
czy polityki zagranicznej. 
Aktualnie wciąż trwają prace 
nad nim, ale obecnie temat 
będzie musiał być skonsulto-
wany z Donaldem Tuskiem. 
Trzeba poczekać. 

- Jako dziennikarz 
muszę zapytać cię o wolne 
media. Czy Polacy ich po-
trzebują?

- Oczywiście, że bardzo 
potrzebują. Dlatego prote-
stowaliśmy w obronie wol-

nych mediów tu w Opolu, 
manifestowaliśmy w inter-
necie. Młodych ludzi bardzo 
poruszył strajk z czarnymi 
ekranami telewizorów. Wi-
dzimy patologię telewizji 
publicznej, zbieraliśmy pod-
pisy za jej likwidacją. Uwa-
żamy, że 2 mld dotacji dla 
telewizji państwowej plus 
zbieranie abonamentu od 
obywateli jest nieuczciwe, 
tym bardziej że jest to tuba 
propagandowa rządu. Nie 
jest to telewizja obiektywna. 
Protestowaliśmy też przed 
lokalnym oddziałem TVP w 
związku z rażącym brakiem 
obiektywizmu, próbowali-
śmy wręczyć prezesowi Na-
grodę Propagandy imienia 
Kim Dzong Una. Wolne 
media to również prasa, tutaj 
nie sposób przejść obojętnie 
obok przejęcia Polska Press 
przez grupę Orlen, co wiąże 
się chociażby z utratą stano-

wisk redaktorskich. To budzi 
poważne niepokoje. 

- Czy standardy euro-
pejskie są w Polsce respek-
towane?

- Wydaje mi się, że one 
były respektowane, a niegdyś 
Polska była złotym dziec-
kiem Unii Europejskiej. 
Z czasem to się zmieniło. 
Polska zaczęła wymachiwać 
szabelką, co moim zdaniem 
było bardzo naiwne i osta-
tecznie obróciło się przeciw-
ko nam. Polska przegrywa w 
sprawach praworządności. 
Nie ma klimatu do rozmów 
z Polską, a w Brukseli ciężko 
jest cokolwiek załatwić. Inne 
kraje, takie jak chociażby Li-
twa czy Słowacja, przejmują 
ważne funkcje. 

- Czy młodzi mogą mieć 
wpływ na to, co dzieje się w 
polityce?

- Niewątpliwie. Młodzi 
mogą i mają wpływ na to, co 

dzieje się w polityce Polski i 
świata. Pokazali to chociaż-
by tacy aktywiści jak Greta 
�unberg, która nagłaśniała 
kwestie zmian klimatycz-
nych. Część ją kochała, część 
nie, natomiast nikomu nie 
była obojętna. To młodzi 
ludzie robią bardzo dużo w 
kwestiach klimatycznych i to 
oni są wysłuchiwani. Młodzi 
mają swoje przemyślenia i 
wartości, które nie zawsze 
są zbieżne ze zdaniem osób 
dorosłych. To zmiana w 
trendzie ogólnoświatowym, 
godna uwagi. Ponadto mło-
dzi mają przebicie chociażby 
w mediach społecznościo-
wych, które dziś są silnym 
środkiem opiniotwórczym. 

- Głos młodzieży chyba 
nie zawsze jest szanowa-
ny…

- Czasami bywa wręcz 
wyśmiewany, jak chociażby 
w przypadku strajku kobiet. 
To poważny problem pol-

Z głębokim żalem przyjęliśmy wiadomość o śmierci

ŚP. Bolesława Walasiaka
emerytowanego Gminnego Dyrektora Oświaty 

w Strzeleczkach

i wieloletniego nauczyciela.

Rodzinie i Najbliższym składamy

szczere wyrazy współczucia w tej trudnej 

dla wszystkich chwili.

Wójt Gminy Strzeleczki 

oraz Pracownicy Oświaty

„Umarłych wieczność dotąd trwa,  
dokąd pamięcią się im płaci.” 

Wisława Szymborska

Z głębokim smutkiem 

przyjęliśmy wiadomość o śmierci 

śp. Leszka Piekarczyka 
naszego wieloletniego Współpracownika, 

Kolegi, Przyjaciela.

Składamy 

serdeczne wyrazy żalu i współczucia 

Żonie, Córkom oraz całej Rodzinie 

Koleżanki i Koledzy z firmy Kajima Poland

Dziękujemy wszystkim, którzy w tak bolesnych 
dla nas chwilach 

dzielili z nami smutek, żal, okazali wielkie serce 
i życzliwość 

oraz uczestniczyli tak licznie we mszy św. 
i ceremonii pogrzebowej 

naszego ukochanego Męża, Ojca, Teścia, Dziadka 
i Szwagra

śp. Andrzeja Bujaka
Księżom sprawującym liturgię, Delegacjom, 

Rodzinie, Przyjaciołom, Kolegom
oraz wszystkim zgromadzonym 

składamy serdeczne „Bóg Zapłać”.
Pogrążona w żałobie Rodzina.

Podziękowania firmie „Matuszek” 
za okazaną pomoc i życzliwość.

Z wielkim smutkiem 
przyjęliśmy wiadomość o śmierci 

śp. Leszka Piekarczyka
pogrążonym w żałobie 

Żonie, Córkom oraz Rodzinie
składamy 

wyrazy głębokiego współczucia
Dominika i Dawid

Dokończenie ze str. 11.

Stajemy się krajem zakazów
skiej władzy. To nie tylko 
odnosi się do młodych, ale 
też do wielu mniejszości 
narodowych i etnicznych czy 
osób nieheteronormatyw-
nych. Te osoby nie są słucha-
ne, a gdy coś jest niewygod-
ne dla władzy, jest po prostu 
pomijane i przemilczane.

- Jak to się dzieje, że 
w naszym rejonie PiS nie 
cieszy się zbyt dużą popu-
larnością?

- Ma to związek z wie-
lokulturowością naszego 
regionu. PiS wielokrotnie 
pokazywał, że jest przeciwny 
działalności mniejszości nie-
mieckiej. Moim zdaniem to 
są fobie na tle historycznym. 
Przecież wielu z nas wyjeż-
dża do Niemiec w celach 
zarobkowych. Na wschodzie 
może to być nieco utrudnio-
ne. Wydaje mi się, że nasza 
część Polski jest trochę mniej 

przywiązana do Kościoła 
Katolickiego niż wschód, a 
Kościół silnie oddziaływuje 
i ma autorytet w społeczeń-
stwie. U nas zaczęło się to 
zmieniać już kilka lat temu. 
Z tych też pobudek PiS nie 
ma tutaj tak łatwo, jak gdzie 
indziej.

- Co zmienił przyjazd 
Donalda Tuska do Polski?

- Na pewno dodał energii 
i wiary nie tylko samej Plat-
formie Obywatelskiej, ale i 
całej opozycji. Pojawiło się 
światełko w tunelu, że wy-
grana z PiS-em jest możliwa. 
Trzeba też dodać, że Jarosław 
Kaczyński w końcu znalazł 
politycznego oponenta, rów-
nego sobie. Zobaczymy, co 
przyniosą przyszłe wybory.

- Dziękuję za rozmowę.

Wydawałoby się, że bu-
dowa nowej obwodnicy roz-
wiąże większość problemów 
drogowych, z jakimi dotych-
czas borykali się właściciele 
posesji przy ulicy Opolskiej 
w Malni. Niestety tak się 
nie stało, bo odkąd droga 
została odciążona z ruchu 
ciężarowego, kierowcy oso-
bówek zaczęli jeździć przez 
miejscowość z większą pręd-
kością. Bywa, że samochody 
rozpędzają się tu nawet do 
100 km/h.

- Na ulicy Opolskiej jest 
po prostu niebezpiecznie – 

mówi nasz czytelnik (imię 
i nazwisko do wiadomości 

redakcji). – Przy tak dużych 
prędkościach strach przejść 
przez ulicę. Tak nie może 
być, bo tędy chodzą ucznio-
wie szkoły czy też klienci 
sklepu i piekarni.

W przeszłości policja 
przeprowadzała już kontrole 
prędkości w centrum wsi. 
Wówczas ruch się uspoka-
jał, ale tylko chwilowo. Być 
może interwencja naszego 
czytelnika skłoni kierowców 
do zdjęcia nogi z gazu.

(mim), fot. czytelnik

Kierowcy jeżdżą za szybko
Mieszkańcy Malni od dłuższego czasu skarżą się na kierowców nieprzestrzegających ograni-
czenia prędkości obowiązującego w centrum wsi. Zdarza się, że boją się wyjeżdżać z podpo-

rządkowanych ulic czy przechodzić przez jezdnię.

Mieszkańcy narzekają na kierowców łamiących przepisy.
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Wydarzenie miało 
miejsce w niedzielę 3 paź-
dziernika. Tego dnia kilku-
dziesięcioosobowa grupa 
integrowała się na pokładzie 

niewielkiego statku. Stery 
przejęła także przewodniczą-
ca koła DFK Brygida Labisz. 
Jak przyznają uczestnicy, 
humory dopisywały wszyst-

kim, podobnie jak słoneczna 
pogoda.

(mim), fot. Brygida 
Labisz

Statkiem po Odrze
Z okazji Święta Zjednoczenia Niemiec członkowie koła DFK ze Zdzie-

szowic udali się na rejs statkiem po Odrze. W ten sposób działacze 
mniejszości niemieckiej uczcili ten ważny dzień.

W wydarzeniu wzięło udział kilkadziesiąt osób.

Przypomnijmy, iż 16 
sierpnia w sołectwie miały 
miejsce konsultacje, w któ-
rych udział wzięli mieszkań-
cy, przedstawiciele gminy, 
WiK-u i osoby odpowie-
dzialne za wykonanie robót 
kanalizacyjnych. W trakcie 
rozmów poruszono m.in. 
problem złej nawierzchni 
dróg, ale też padały skargi na 
zalewane podczas deszczów 
posesje. Z tym zjawiskiem 
od wielu lat musieli borykać 
się tutejsi właściciele domów.

Wówczas wiceburmistrz 
Artur Gasz obiecał, że wła-
dze gminy postarają się upo-
rać z tymi nieudogodnienia-
mi. Padały zapewnienia, iż w 
przyszłości urząd wygospo-
daruje potrzebne fundusze 
na pokrycie asfaltem rów-
nież pozostałych ulic.

Trzeba przyznać, że 
gmina stanęła na wysokości 

zadania, a obietnice w bar-
dzo krótkim czasie udało się 
spełnić. Nowe dywaniki as-
faltowe udało się położyć w 
miejscach, które pierwotnie 
nie miały być odnowione. 

Mieszkańcy są zadowoleni, 
że ich wioska wypiękniała po 
raz kolejny.

(mim), fot. sołectwo 
Oleszka

Poprosili  
i dostali

Kilka tygodni temu na łamach „Tygodnika Krapkowickiego” opubliko-

waliśmy artykuł o tym, że mieszkańcy Oleszki chcieliby mieć u siebie 
równe drogi asfaltowe po tym, gdy zakończono budowę kanalizacji 
w wiosce. Marzenia szybko udało się spełnić przy współpracy z wła-

dzami gminy.

Asfalt położono również tam, gdzie pierwotnie tego 
nie planowano.
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USŁUGI 

OGÓLNOBUDOWLANE
- budowa domów

- wykończenia wnętrz
- remonty

Rafał Smieszek 
tel. 696 131 211
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Na tym stanowisku będziesz odpowiedzialny za:  
 Bieżącą kontrolę osób przebywających na danym obszarze  
 Ochronę mienia  
 Raportowanie przebiegu służby  
 Obsługę pojazdów 

 Przeprowadzanie obchodów na terenie całego obiektu 
  

Oczekiwany profil kandydata: 
 Doświadczenie w ochronie obiektów przemysłowych, handlowych lub użyteczności publicznej  
 Orzeczenie o umiarkowanym stopniu niepełnosprawności – mile widziane  
 Podzielna uwaga, spostrzegawczość  
 Chęć do pracy i zaangażowanie  
 Kultura osobista, opanowanie, niekaralność  
 Dyspozycyjność pracy zmianowej, również w nocy  

 
Proponujemy Ci: 

 Dodatkową premię za skorzystanie z Systemu Poleceń 
 Pracę w firmie o ugruntowanej pozycji na rynku 

 Bogaty pakiet socjalny – Multibenefity 

 Pełny zakres ubezpieczeń zdrowotnych i emerytalnych w Polsce  
 Możliwość dodatkowego ubezpieczenia NNW 

 Atrakcyjny pakiet medyczny ENEL-MED. 
 

 Jesteś zainteresowany? Aplikuj! 
W pierwszym etapie skontaktujemy się z Tobą telefonicznie 

Pracownik ochrony obiektu  
Miejsce pracy: Krapkowice 

 

 

 

 

 

 

 
Na tym stanowisku będziesz odpowiedzialny za:  
 

 Obsługę przemysłowych maszyn do szycia  
 Szycie materacy izolacyjnych 

 Wykrajanie elementów do szycia 

 

 
Oczekiwany profil kandydata:  
 

 Minimum roczne doświadczenie na stanowisku szwacza, krawca, tapicera bądź rymarza 

 Znajomość obsługi przemysłowych maszyn szyjących  
 Umiejętność łączenia materiałów o różnej strukturze  
 Zdolności manualne, precyzja, dokładność  
 Zaangażowanie, uczciwość , sumienność, umiejętność pracy w  zespole 

 
 
Proponujemy Ci: 

 

 Dodatkową premię za skorzystanie z Systemu Poleceń 
 Pracę w firmie o ugruntowanej pozycji na rynku 

 Bogaty pakiet socjalny – Multibenefity 

 Pełny zakres ubezpieczeń zdrowotnych i emerytalnych w Polsce  
 Możliwość dodatkowego ubezpieczenia NNW 

 Atrakcyjny pakiet medyczny ENEL-MED. 
 

  
Jesteś zainteresowany? Aplikuj! 

W pierwszym etapie skontaktujemy się z Tobą telefonicznie 

Szwacz-krawiec  
Miejsce pracy: Krapkowice 
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Miejscem sportowej ry-
walizacji będzie – jak zwykle 
zresztą – gogolińska hala 
im. braci Blautów. Premie-
rową kolejkę i symboliczne 
otwarcie ligi wstępnie planu-
jemy na 5 grudnia br., ale o 
szczegółach będziemy jeszcze 
informowali w mediach spo-
łecznościowych i w papiero-
wym wydaniu naszej gazety. 
Chętnych zapraszamy już 
dziś do zgłaszania swoich 
zespołów za pośrednictwem 
redakcyjnych numerów tele-
fonów, poczty elektronicznej 
bądź osobiście w siedzibie 
redakcji. Ze swojej strony 
oferujemy profesjonalną ob-

sługę zawodów, wyjątkową 
oprawę oraz sportowe emo-

cje i niespodzianki. Czeka-
my na Was! Zapraszamy!

(raul)

Gramy po raz 
czternasty!

Miłośnicy zabawy w futsal po pandemicznej przerwie zapewne z utę-

sknieniem czekają na dobre wieści w sprawie Ligi Futsalu Tygodnika 
Krapkowickiego. I takowe mamy! Przynajmniej na razie. Na dzisiaj 
wszystkie znaki na niebie i na ziemi wskazują na to, że czternasta 
edycja popularnej imprezy dojdzie do skutku. 

W Lidze Futsalu Tygodnika Krapkowickiego zawsze 
było ciekawie.
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Dzień Nauczyciela
„Takie będą Rzeczypospolite, jakie ich młodzieży chowanie”, 

powiedziano na otwarciu słynnej Akademii Zamojskiej pod koniec 
XVI w. Ileż w tym stwierdzeniu prawdy. Kim bylibyśmy my i nasz 
kraj bez szkolnej edukacji. Nawet ci, którzy zakończyli ją na szkole 
elementarnej bądź podstawowej, nabyli realną i potrzebną wiedzę 
tudzież umiejętności do funkcjonowania w społeczeństwie. Choć-
by tylko umieli pisać i liczyć. 

Po wojnie analfabetyzm był znaczny, szczególnie na wsi. Po-
zornie, wydawać by się mogło, że na nic wiedza dziecięciu, którego 
los był od wieków przewidywalny. Na nic mu czytanie i liczenie, 
kiedy bardziej przydawały się praktyczne umiejętności, jak oranie, 
sianie, karmienie, szlachtowanie świń czy wiedza czerpana z natu-
ry, kiedy zbierać plony i co dawać bydlęciu do żłobu. Inną wiedzę 
nabywali chłopcy, a inną dziewczęta, kierowaną bardziej na prace 
przy gospodarstwie domowym i opiekę nad dziećmi, do którego to 
modelu roli w społeczeństwie i różnicowania nabywania wiedzy za-
pewne bardzo chciałby powrócić jeden ze współczesnych ministrów 
oświaty. Już kilkanaście lat po wojnie analfabetyzm we współcze-
snej Polsce niemal zniknął. Zapełniały się szkoły średnie, w tym 
te zapomniane niedawno i odradzające się szkoły zawodowe oraz 
wyższe uczelnie. Społeczeństwo bardzo szybko pojęło rolę kształ-
cenia i korzyści, jakie proces ten za sobą niesie. Pierwsze rozprawy 
o nauczaniu powstawały już w średniowieczu, kiedy jeszcze ciężar 
edukowania wybranych ciążył na mnichach i księżach. Obecnie 
trudno wyobrazić sobie współczesne wychowanie dziecka bez jego 
uczęszczania do szkolnej, świeckiej placówki. I mimo iż istnieje 
ustawowy obowiązek edukacyjny, nikt tego faktu nie podważa. 
Odnosi się jednak wrażenie, że nie wszyscy go doceniają, uważając, 
w pewnym sensie, za dopust boży i zło konieczne. 

Tym samym nie doceniamy nauczycieli, których onegdaj 
pozycja w społeczeństwie była znacznie wyższa niż obecnie. Na-
uczyciel miał autorytet w środowisku, w którym żył i nauczał. 
A teraz? Ma? Wydaje się, że nawet jeśli tak, to o wiele mniejszy. 
Wszyscy bowiem znają swoją wartość, często na wyrost, stawiając 
na piedestale nie wiedzę, a umiejętności praktyczne czy zdolność 
do gromadzenia fortuny. Poniekąd słuszne to stwierdzenie jest 
jednak pozbawione podstawowej argumentacji, bowiem ten, któ-
ry czegoś się dochrapał, choć z trudem przychodziło mu przeczy-
tanie czegokolwiek, za nic miał �zykę, chemię, biologię, historię, 
geogra�ę etc., to jednak gdyby nie szkoła – nie osiągnąłby nic. Bo 
najczęściej w jego domu też ogólną wiedzę traktowano po maco-
szemu. Poza tym dom i rodzinne wychowanie, choćby nie wiem 
jak staranne, które prowadziliby wszechstronnie wyedukowani 
rodzice, szkoły nie zastąpi. 

W niej bowiem dzieją się różne interakcje, nauka społecznych 
zachowań, a zajęcia, przynajmniej w teorii, prowadzą specjaliści w 
danej dziedzinie, dodatkowo znający dydaktykę pracy z młodym 
pokoleniem. A że nauczyciele też są tylko ludźmi, jak każdy z nas, 
to niekiedy i w ich środowisku zachodzą zachowania, które budzą 
nasz sprzeciw czy obawy. Nauczyciel, podobnie jak lekarz, ma pew-
ną misję do spełnienia. I świadomość tej misji niekiedy niestety 
zanika, a nauczyciele, podobnie jak niektórzy lekarze czy urzędnicy, 
sędziowie, żołnierze, policjanci i jeszcze kilka grup ze sfery budżeto-
wej, traktują swoją pracę stricte instrumentalnie. Nie można im się 
dziwić, że żądają podwyżek, bo te przydałyby się każdemu; że bun-
tują się przeciw podniesieniu pensum, czyli możliwości dorabiania 
na nadgodzinach itp. Wprawdzie korzystają z wielu przywilejów, 
jak choćby roczny, płatny urlop dla poratowania zdrowia, wakacje i 
ferie – płatne, a wolne od pracy, branżowych nagród i dnia wolnego 
w ten nauczycielski dzień (choć nie wiadomo dlaczego, bo idąc tym 
tropem, lekarze powinni mieć wolne w Dzień Pracownika Służby 
Zdrowia, a kolejarz w Dzień Kolejarza), to pracę mają naprawdę 
ciężką.

I nic to, że teraz klasy ledwie po parę osób, że często pracują 
zdalnie. Nic to, że może już nie trzeba zdzierać gardeł do czterdzie-
stu dziecisków naraz. Ale ci uczniowie też już inni. Znający, nie-
kiedy na wyrost, swoje prawa, mający roszczeniowych rodziców i 
coraz bardziej rozleniwionych i ogłupiałych przez wirtualność tego 
świata, która stępia bystrość obserwacji i ogranicza wiedzę ogólną. 
I nic to, że co rusz nowy minister zmienia podstawy programo-
we, drukuje się co roku setki nowych, niemądrych podręczników, 
wymyśla papierologię dla nauczycieli do odrobienia „po lekcjach”. 
Muszą się też nauczyciele kształcić ustawicznie. I oni są wśród nas, 
uczą i wychowują nasze dzieci i wnuki. 

Doceńmy to, choćby tylko miłym gestem, słowem czy wspo-
mnieniem, jak ja wspominam ciepło swoje nieżyjące już na-
uczycielki: polonistkę z LO w Gogolinie prof. Marię Marek czy 
matematyczkę z podstawówki Władysławę Lubaszkę. Oby tej 
miary nauczycieli było coraz więcej, a oni sami – niech mają jed-
nak poczucie pewnej misji do spełnienia w społeczeństwie i by byli 
cierpliwi i pełni mocy.

Wawrzyniec Jasiński

Krapkowiccy policjanci 
promując założenia akcji, 
już dziś przypominają kie-
rowcom, jak ważne jest, 
aby oświetlenie pojazdu 
było sprawne i wydajne, 
zwłaszcza w okresie je-
sienno-zimowym. Prawi-
dłowe działanie świateł 
ma bezpośredni wpływ na 
bezpieczeństwo wszystkich 
uczestników ruchu dro-
gowego. Światła powinny 
świecić na odpowiedniej 
wysokości oraz pod odpo-
wiednim kątem. Powinny 
mieć również określone na-
tężenie i barwę. Wszelkie 
nieprawidłowości w tym 
zakresie mogą skutkować 
niedostatecznym oświetle-

niem drogi bądź oślepia-
niem innych uczestników 
ruchu drogowego. Dlatego 
w miesiącach jesienno-zi-
mowych znacznie częściej 
niż w pozostałym okresie 
dochodzi do wypadków z 
udziałem pieszych, często 
tragicznych w skutkach. 
Biorąc pod uwagę szybciej 
zapadający zmrok i pogor-
szenie widoczności, część 
z tych zdarzeń udałoby się 
uniknąć, gdyby kierujący 
pojazdem miał sprawne 
technicznie i prawidłowo 
wyregulowane światła, a 
pieszy był dobrze widocz-
ny, choćby poprzez zało-
żone odblaski. Udział w 
projekcie „Twoje Światła 

– Nasze Bezpieczeństwo” 
zadeklarowały następujące 
stacje kontroli pojazdów 
znajdujące się na terenie 
powiatu krapkowickiego:

- F.P.H.U. Chrzan Da-
niel, ul. Opolska 79, 47-
300 Krapkowice,

- PUH. Kostyra Ro-
land, ul. Przemysłowa 10, 
47-300 Krapkowice,

- POM Sp. z o.o. PUP, 
ul. Prudnicka 30, 47-300 
Krapkowice.

W dniach 23.10, 6.11, 
20.11 oraz 4.12.2021 r. 
w wymienionych wyżej 
stacjach diagnostycznych 
będzie można nieodpłat-

nie sprawdzić prawidłowe 
działanie i ustawienie 
świateł.

Pamiętajmy! Prawi-
dłowe działanie świateł 
ma znaczący wpływ na 
bezpieczeństwo wszyst-
kich uczestników ruchu 
drogowego, zarówno kie-
rujących, jak i pieszych. 
Stąd apel, aby na bieżąco 
wymieniać przepalone ża-
rówki, sprawdzać ustawie-
nie świateł i zadbać, aby 
zawsze były czyste.

Kontakt: KPP Krap-
kowice, st. sierż. Dominik 
Wilczek, tel. 798 032 505

(mar)

„Twoje Światła - Nasze 
Bezpieczeństwo” - nieodpłatne 

sprawdzenie oświetlenia pojazdów
Prawidłowe oświetlenie pojazdów bezpośrednio przekłada się na bezpieczeństwo wszystkich 
uczestników ruchu drogowego. Sprawdź kiedy i na jakiej stacji nieodpłatnie sprawdzisz stan 
oświetlenia swojego pojazdu.
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>> JAK NADAĆ OGŁOSZENIE
Wyślij mailem 
marketing@ 

tygodnik-krapkowicki.pl
Koszt: 13 zł za każde 10 słów

Wyślij sms:
Wyślij sms na numer 79567 o 
treści TK. po kropce wpisując 

treść ogłoszenia (do 160 
znaków, bez polskich znaków). 

Koszt smsa 11,07 zł.1. 2.
Przyjmiemy do sprzedaży  

i wynajmu domy, mieszkania, działki, lokale, aktualna oferta biura 
na stronie internetowej: www.investdom.pl lub w biurze Investdom  
Nieruchomości ul. Opolska 3, 47-300 Krapkowice, tel. 77 466 50 38

Docieplenia, 
tynki 

maszynowe, 
gładzie,  
regipsy.

Tel. 602 139 443

• NOWA INWESTYCJA 
DEWELOPERSKA! Na 
„OSIEDLU DĘBOWYM” w 
Gogolinie, 20 domów w 
zabudowie szeregowej, 
z ogródkiem i garażem! 
Domy o powierzchni 136 
mkw z działką od 3 do 6 
arów. BUDOWA ROZPO-
CZĘTA! Więcej informacji, 
tel. 77 466 50 38, 666 857 
858, 666 312 818

• INWESTYCJA    PRE-
MIUM  1 MAJA 15 Do 
sprzedaży lokale usługo-
wo- biurowe w centrum 
Krapkowic. Powierzchnie 
od 36 m2 – 60 m2. Więcej 
informacji, tel. 77 466 50 
38, 666 857 858, 666 312 
818

• SŁONECZNE TARASY 
komfortowe mieszkania 
z tarasem lub ogródkiem 
do wyłącznego korzysta-
nia, z przynależnym gara-
żem i miejscem postojo-
wym.

• Drugi etap inwesty-
cji! więcej na www.
investdom.pl, tel. 77 466 
50 38, 666 312 818

• MIESZKANIA

• Żużela, 53,8 m² 3 po-
mieszczenia, parter, do 
kapitalnego remontu, 35 
000 zł, więcej na www.
investdom.pl, tel. 77 
466 50 38, 666 857 858 
(13716)

• Krapkowice, 53 m², 
2 pkł, I piętro, , piwni-
ca, 165 000 zł, więcej na 
www.investdom.pl, tel. 
77 466 50 38, 666 857 858 

(11130)

• Gogolin, 3pkł, 85 m², 
parter, piwnica, ogró-
dek, 185 000 zł więcej na 
www.investdom.pl, tel. 
77 466 50 38, 666 312 818 
(13476)

• Krapkowice, 48,7 m², 
3 pkł, I piętro, ogró-
dek, dwa garaże, 189 
000 zł, więcej na www.
investdom.pl, tel. 77 
466 50 38, 666 857 858 
(13861)

• Krapkowice-Otmęt, 56 
m², 3 pkł, IV piętro, piw-
nica, ogrzewanie miej-
skie, 210 000 zł, więcej na 
www.investdom.pl, tel. 77 
466 50 38, 666 312 818 
(14050)

• Gogolin-Osiedle Dębo-
we, 60,6 m², II p, 2x bal-
kon, piwnica, miejsce po-
stojowe, 357 894 zł, wię-
cej na www.investdom.pl, 
tel. 77 466 50 38, 666 857 
858 (13691)

• DOMY

• Krapkowice- Otmęt, 
dom w zabudowie bliź-
niaczej, 80m², działka 
2,84 a, 295 000 zł, więcej 
na www.investdom.pl, tel. 
77 466 50 38, 666 857 858

• Krapkowice, jednoro-
dzinny, 4pkł, 90 m², dział-
ka 9 a, stan dobry,  350 
000zł, więcej na www.
investdom.pl, tel. 77 
466 50 38, 666 312 818 
(13472)

• Krapkowice, dwa domy 
w zabudowie bliźniaczej, 
230m², działka 25 a, 489 

000 zł, więcej na www.
investdom.pl, tel. 77 466 
50 38, 666 857 858 (6520)

• Krępna, wolno stojący, 
204 m², działka 85a, stan 
dobry, 489 000 zł, więcej 
na www.investdom.pl, tel. 
77 466 50 38, 666 857 858 
(10976)

• Krapkowice, dwu-
rodzinny, 4pkł, 230 
m², działka 7 a, 559 
000zł, więcej na www.
investdom.pl, tel. 77 
466 50 38, 666 312 818 
(13576)

• Krapkowice, wielo-
rodzinny, 7p3k3ł, 275 
m², działka 5a, stan do-
bry, 620 000zł, więcej na 
www.investdom.pl, tel. 
77 466 50 38, 666 312 818 
(13004)

• Krapkowice- Otmęt, 
dom wolno stojący, 138 
m², działka 6,83 a, stan 
b.dobry 650 000 zł, więcej 
na www.investdom.pl, tel. 
77 466 50 38, 666 857 858

• Racławice Śląskie, wol-
no stojący, 202 m², dział-
ka 31a, podwyższony 
standard, 679 000 zł, wię-
cej na www.investdom.pl, 
tel. 77 466 50 38, 666 857 
858 (13714)

• Krapkowice, jednoro-
dzinny, 184m², działka 15 
a, piwnica, basen, sau-
na, domek dla gości, 870 

000 zł, więcej na www.
investdom.pl, tel. 77 466 
50 38, 666 857 858 (8826)

• Żyrowa, granica parku 
krajobrazowego Góry Św. 
Anny, jednorodzinny, 3 
kondygnacje, w całości 
podpiwniczony, 8 pk3ł, 
300 m², garaż dwusta-
nowiskowy, wiata, chata 
grillowa, zagospodaro-
wana działka 24a, stan 
bardzo dobry, 1 220 
000 zł, więcej na www.
investdom.pl, tel. 77 
466 50 38, 666 312 818 
(13723)

• DZIAŁKI

• Malnia, budowlana, 5,4 
a, media w granicy, 49 
000 zł, więcej na www.
investdom.pl, tel. 77 
466 50 38, 666 857 858 
(12467)

• Stradunia, usługowa, 
8,1 a, media w grani-
cy, 50 000 zł, więcej na 
www.investdom.pl tel. 77 
466 50 38, 666 312 818 
(13715)

• Chorula, budowlana, 
27,86 a, media w granicy, 
85 000 zł,więcej na www.
investdom.pl, tel. 77 466 
50 38, 666 857 858 (9053)

• Odrowąż,  budowla-
na, 26 a, media w grani-
cy, 159 360 zł więcej na 
www.investdom.pl, tel. 
77 466 50 38, 666 857 858 
(12316)

• Gwoździce,  budowla-
na, 18 a, media w grani-
cy, 239 000 zł więcej na 
www.investdom.pl, tel. 
77 466 50 38, 666 857 858 
(13635)

• LOKALE

• Stradunia, handlowo-
-usługowy, 108 m² parter, 
witryny, 75 000 zł, więcej 
na www.investdom.pl, 
tel. 77 466 50 38, 666 857 
858 (13638)

• Krapkowice-ul. Ligonia, 
handlowo-usługowy, 75 
m² parter, witryna, 175 
000 zł, więcej na www.
investdom.pl, tel. 77 
466 50 38, 666 857 858 
(13741)

• OBIEKT – Krapkowi-
ce – Opolska 77, 448m², 
3 kondygnacje, działka 
952 m², do remontu, 599 
000 zł, więcej na www.
investdom.pl, tel. 77 
466 50 38, 666 857 858 
(13860)

Kiosk Numerek
- Lotto, Ksero
- Naprawa obuwia
- Dorabianie kluczy
- Punkt pralni chemicznej
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USŁUGI
• Renowacja stolarska 
pianin przedwojennych i 
strojenie z naprawą  tel. 
662 046 560

• Usługi tapicerskie. Re-

nowacje krzeseł, kanap, 
foteli. Duży wybór tkanin  
tel. 696 951 402

PRACA
• Zatrudnimy lakierni-
ka meblowego. Praca 

w Krapkowicach. Tel. 77 
466 13 93. 

ROLNICZE
• Kupię ciągnik rolniczy 
i inny sprzęt rolniczy tel. 
602 811 423
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Praca dla 
Opiekunów osób starszych w Niemczech

 - ubezpieczenie i wysokie zarobki 
- PRO-SENIOR (KRAZ 6933)

 Tel. 668546354, 774428338

MEDIASERWIS
Naprawy domowe:
- telewizorów, anten satelitarnych 
  i naziemnych
- laptopów, tabletów i nawigacji 
- montaż anten satelitarnych
  i naziemnych.

Malnia, ul. Opolska 22, 
tel. 467 17 43, 

kom. 604 782 443

Pomoc drogowa, 
transport maszyn

605 041 902

601 486 314

TRANS-HOL 
ASSISTANCE

Nasi najmłodsi milusińscy - nasi przyszli Czytelnicy

Marcelina Kimmel
z Kosorowic

ur. 15 X 2021 r.
córka Agaty i Dawida

3590 g, 56 cm

Trele Morele
Warto jeść morele. Ten 

śródziemnomorski owoc już 
na stałe, i to od lat, zagościł 
na naszych stołach, a drzew-
ka morelowe, odpowiednio 
zadbane, w naszym, coraz 
cieplejszym klimacie, mogą 
wydawać piękne owoce. Ich 
lekko cierpki, mięsisty smak 
jest specy�czny i w niczym 
nie przypomina nektarynki 
czy brzoskwini. Morele są 
ogólnodostępne w sklepach 
pod różną postacią. Możemy 
kupić je świeże lub suszone. 
Warto mieć torebeczkę su-
szonych moreli, by je sobie 
przegryzać w trakcie dnia. 
Świetnie zaspokajają głód, a 
ponadto mają wiele cennych 
właściwości. Pomarańczową 
barwę zawdzięczają beta-
-karotenowi, utleniaczowi, 
który zapobiega procesom 
starzenia się i innym cho-
robom cywilizacyjnym, 
np. nowotworom. Ponadto 
regularne spożycie moreli 
reguluje ciśnienie krwi, a ich 
właściwości zasadowe łago-
dzą nadkwasotę. Ilekroć na-
rzekaliśmy na zgagę? Warto 
wtedy przegryźć owoc suszo-
nej moreli. Zgaga powinna 
zaraz ustąpić. Muszą na nią 
tylko uważać osoby cierpiące 
na podagrę. Oni spożycie 
tego owocu powinni w zna-
czący sposób ograniczać. 
Można jednak też morele 
wykorzystywać w sałatkach, 
koktajlach owocowych, a 
nawet w konkretnych potra-
wach. I dziś właśnie taka, a 
mianowicie wykwintna:

Rolada drobiowa z morelami

Składniki:
- 2 op. suszonych moreli po 
125 g (250g)
- pół kg mięsa z indyka
- pęczek szczypiorku i natki 
pietruszki
- 1 jajko
- sól, pieprz, łyżeczka curry 
i szczypta ziół śródziemno-
morskich
- chlust oleju

Przepis:
- mięso myjemy i mieli-
my w maszynce (chyba, 
że kupimy już mielone) 
- zmielone mięso wyrabiamy 
z przyprawami i jajkiem oraz 
drobno posiekanym szczy-
piorkiem i natką; przypra-
wiamy konkretnie
- na folii spożywczej, w której 
można gotować potrawy (!), 
skropionej odrobiną oleju, 
rozkładamy starannie połowę 
mięsnej masy w kształcie pro-
stokąta o grubości ok. 1 cm
- wzdłuż dłuższego brzegu 
układamy przekrojone na pół 
suszone morele (też połowę) 
i zwijamy całość w roladę, 
lekko dociskając
- na koniec mocno obracamy 
folię, trzymając za jej koń-
cówki, by powstało coś na 
kształt grubej kiełbasy
- to samo czynimy z drugą 
partią mięsa i moreli
- zagotowujemy w odpowied-
nim garnku lekko osoloną 
wodę i gotujemy 25-30 min.
- po wyjęciu z garnka pozo-
stawiamy rolady do ostygnię-
cia i stężenia
- przechowujemy w zamknię-
tym pojemniku w lodówceI 
w ten oto sposób mamy nie 
tylko wspaniałą i wykwitną 
wędlinę, ale też i danie ciepłe 
po odgrzaniu, podawane np. 
z sosem z suszonych owo-
ców. Będzie gwiazda każdego 
przyjęcia i stołu.

Pani Irenka

Melody Tomaszek
z Gogolina

ur. 17 X 2021 r.
córka Magdaleny i Wojciecha

3725 g, 56 cm

Jan Styra
ze Steblowa

ur. 18 X 2021 r.
syn Eweliny i Roberta

3385 g, 55 cm

Maja Zimnik
z Wierzchu

ur. 18 X 2021 r.
córka Magdaleny i Mateusza

3345 g, 53 cm

Emilia Szajna
ze Zdzieszowic
ur. 16 X 2021 r.

córka Anny i Przemysława
2650 g, 50 cm
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W każdej z czterech grup 
eliminacyjnych turnieju 
znalazła się akademia klubu 
z polskiej ekstraklasy oraz 
jeden rywal z zagranicy. 
MKS Gogolin rywalizował 
w grupie C, w której fawo-
rytami było Zagłębie Lubin i 
czeski Slovan Liberec, a resz-
tę stawki uzupełniły szkółki 
Progresu Andrychów, Ślęzy 
Wrocław oraz Piasta Nowa 
Ruda. Dwie ostatnie dru-

żyny gogolinianie ograli 
odpowiednio 2-1 i 3-2, co 
pozwoliło im na awans do 
dalszej fazy imprezy z 4. 
miejsca, z prawem dalszej 
gry w jednej z dwóch grup 
oznaczonych jako „silver”. 
Prawo gry w grupie „złotej” 
zgodnie z przewidywaniami 
wywalczyli lubinianie (MKS 
przegrał z Zagłębiem 0-5) i 
Slovan (porażka 0-2), nato-
miast do grona najsłabszych 

tra�li zawodnicy Ślęzy i Pia-
sta. W kolejnym etapie zma-
gań naszym orlikom udało 
się ugrać punkt po remisie 
z łódzkim SMS-em (2-2), 
natomiast w potyczkach z 
SMS-em Ślesin i GKS-em 
Katowice górą byli rywale. 
„Gieksa” rozbiła odczuwa-
jących już trudy turnieju 
naszych aż 7-1, z kolei Ślesin 
ograł żółto-czarnych 2-0. 
Pojedynkiem kończącym 

występ MKS-u Gogolin w 
dwudniowych zawodach 
była konfrontacja ze słoweń-
skim klubem Senec FA. Tu 
też lepszymi byli przeciwni-
cy, którzy triumfowali 4-0. 
W meczu �nałowym całego 
turnieju Śląsk Wrocław po-
konał grupowego konkuren-
ta gogolinian Zagłębie Lu-
bin, a w starciu o brąz Pogoń 
Szczecin okazała się lepsza 
od zabrzańskiego Górnika. 

W Nowej Rudzie MKS 
Gogolin reprezentowali: Ra-
fał Jaschkowitz, Michał Kała, 
Niko Klosa, Karol Linek, 
Kamil Mierzwa, Szymon 
Pałubski, Łukasz Pismiok, 

Volodymyr Savuschkin, 
Maksymilian Sowada, Paweł 
Weyrauch, Filip Wieja oraz 
Kamil Wojtala.

Metplast Cup 2021 (U-11) 

Wyniki MKS-u Gogolin

Slovan Liberec – MKS Go-
golin 2-0

MKS Gogolin – Ślęza Wro-
cław 2-1

Kała, Pismiok

MKS Gogolin – Piast Nowa 
Ruda 3-2

Klosa 2, Pismiok

Zagłębie Lubin – MKS Go-
golin 5-0

MKS Gogolin – Progres An-
drychów 1-3

Mierzwa

AKS SMS Łódź – MKS Go-
golin 2-2

bd

SMS APR Ślesin – MKS 
Gogolin 2-0

MKS Gogolin – GKS Kato-
wice 1-7

Pismiok

Senec FA – MKS Gogolin 
4-0

(raul),  
fot.www.pro-turnieje.pl

Piłka nożna – dzieci

Grali ze Slovanem Liberec, Zagłębiem Lubin i „Gieksą”
Nieźle na bardzo silnie obsadzonym turnieju Metplast Cup w Nowej Rudzie wypadli orlicy gogolińskiego MKS-u. Podopieczni trenera Adriana 
Pajączkowskiego w stawce 24 ekip uplasowali się w pierwszej szesnastce.

Drużyna MKS-u Gogolin na turnieju w Nowej Rudzie zaprezentowała się 
naprawdę dobrze. 

Klub z Gogolina śrubuje 
serię kolejnych spotkań bez 
wygranej, a licząc ten sobot-
ni z Piotrówką, nazbierało się 
ich już sześć. Ostatnie zwy-
cięstwo żółto-czarni odnieśli 
przed własną publicznością 
w 5. Kolejce, ogrywając 
skromnie 1-0 oleski OKS. 
Później nasz klub zanotował 
trzy remisy (0-0 z Odrą II, 
1-1 z Unią Krapkowice i 3-3 
z TOR-em Dobrzeń Wielki) 
i tyleż samo porażek (1-2 z 
Piastem Strzelce Op., 1-4 z 
Polonią Głubczyce i ostatnie 
2-3 z Piotrówką). Z tymi 
ostatnimi gogolinianie fa-
talnie weszli w mecz, bo po 
25 minutach mieli do od-
robienia dwie bramki. Naj-
pierw uderzeniem z rzutu 
wolnego „dziurę” w murze 
znalazł Mateusz Lachowicz 
i Artur Bikowski nie zdołał 
zapobiec utracie gola. Kilka 
minut później niefrasobli-
wość gogolińskiej defensywy 
wykorzystał w polu karnym 
Filip Borowiec i było 0-2. 

Chwilę wcześniej po drugiej 
stronie boiska zimnej krwi 
w stuprocentowej sytuacji 
zabrakło Denisowi Kipce, 
który mając przed sobą 
jedynie bramkarza, posłał 
futbolówkę wprost w niego i 
szansa na wyrównanie prze-
padła, a niewykorzystana 
okazja zemściła się niedłu-
go potem. Przed zmianą 
stron kontaktowe tra�enie 
po dośrodkowaniu z rzutu 
rożnego zdobył obrońca go-

spodarzy Adam Mrosek, ale 
z gry to goście prezentowali 
się korzystniej i zasłużenie 
prowadzili. 

Niespełna kwadrans 
przed końcem spotkania 
prowadzenie gościom na 3-1 
podwyższył Dawid Kapała, 
a miejscowych stać było je-
dynie na jedną odpowiedź 
w 80. minucie za sprawą 
Mateusza Prefety. Pięć mi-
nut później „Prefa” znowu 
tra�ł do notesu arbitra, ale 

tym razem do rubryki kart-
kowiczów. Druga żółta dla 
pomocnika MKS-u ozna-
czała wykluczenie go z gry 
i w końcowych minutach 
podopieczni trenera Adria-
na Pajączkowskiego grali w 
osłabieniu. Losów spotkania 
niestety nie udało się już od-
wrócić i to klub z Piotrówki 
zainkasował komplet punk-
tów. W nadchodzącą sobotę 
23 października gogolińską 
ekipę czeka arcytrudne zada-
nie na boisku lidera z Nysy. 
O przełamanie złej passy bę-
dzie zatem niezwykle ciężko. 

BS IV LIGA

12. KOLEJKA:

MKS GOGOLIN - 
PIOTRÓWKA 2:3

OKS OLESNO - RUCH 
ZDZIESZOWICE 1:1

UNIA KRAPKOWICE - 
AGROPLON GŁUSZYNA 
0:0

FORTUNA GŁOGÓWEK 
- VICTORIA CHRÓŚCI-
CE 3:0

STAROWICE DOLNE - 
PO-RA-WIE WIĘKSZYCE 
0:0

MAŁAPANEW OZIMEK 
- CHEMIK K-KOŹLE 2:0

ODRA II OPOLE - SKO-
ROGOSZCZ 4:0

TOR DOBRZEŃ WIELKI 
- POLONIA NYSA 3:4

PIAST STRZELCE OPOL-
SKIE - POLONIA GŁUB-
CZYCE 1:2

SKALNIK GRACZE pauza

TABELA
1.POLONIA NYSA 12 29 28:6
2. ZDZIESZOWICE 11 28 32:9
3.POLONIA GŁUBCZYCE 12 25 26:12
4.FORTUNA GŁOGÓWEK 12 21 20:13
5.AGROPLON GŁUSZYNA 11 20 17:10
6.STAROWICE DOLNE  12 20 21:17
7.ODRA II OPOLE 11 20 19:12
8.UNIA KRAPKOWICE 11 20 15:5
9.PIOTRÓWKA 12 18 20:17
10.MAŁAPANEW OZIMEK 11 16 19:18
11.PO-RA-WIE WIĘKSZYCE 11 13 14:16
12.SKALNIK GRACZE 11 11 11:23
13.PIAST STRZELCE OP. 11 10 14:18
14.OKS OLESNO 11 10 14:20
15.MKS GOGOLIN 11 9 17:26
16.CHEMIK K-KOŹLE 11 7 9:23
17.VICTORIA CHRÓŚCICE 11 7 11:22
18.DOBRZEŃ WIELKI 11 6 16:32
19.SKOROGOSZCZ 11 4 13:37

(raul)

Piłka nożna – IV liga

Trwa niemoc MKS-u
Trzecią z rzędu porażkę ponieśli piłkarze gogolińskiego MKS-u. W sobotę przegrali oni u siebie z beniaminkiem z Piotrówki i zajmują obecnie 
odległe 15. miejsce w ligowej tabeli. Ekipa z miasta Karlika i Karolinki nie wygrała meczu o punkty od 4 września.

Protokół:

MKS Gogolin – LZS Piotrówka 2-3 (1-2)
0-1 Lachowicz -19., 0-2 F.Borowiec-25., 1-2 Mrosek-35., 
1-3 Kapała-73, 2-3 Prefeta-80.

MKS Gogolin: Bikowski – Rusin (67.Szydłowski), Mrosek, 
Sobek, Dyczek (75.M.Nowak), Błoński, Wróblewski (74.
Tworek), Wacław, Botta (58.Mikołajczyk), Prefeta, Kipka.  
Trener: Adrian PAJĄCZKOWSKI.

Żółte kartki: Wróblewski, Prefeta, Botta, Mrosek, Dyczek.

Czerwona kartka: Prefeta – 85 min. – druga żółta.

Tym razem drużyna Macieja Dyczka (z prawej) okaza-
ła się minimalnie gorsza od beniaminka z Piotrówki.
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Dobiegała 70. minuta 
meczu, gdy na trybunach 
otmęckiego stadionu doszło 
do skandalicznych scen z 
udziałem kibiców tułowic-
kiej drużyny i pseudokibi-
ców… krapkowickiej Unii. 
Ci ostatni, sprowokowani 
niewybrednymi przyśpiew-
kami ze strony fanów tu-
łowiczan, udali się do ich 
sektora, bynajmniej nie w 
celach pokojowych. W ruch 
poszły pięści, puszki z napo-
jami, a nawet butelki, więc 
nic dziwnego, że na twarzach 
niektórych uczestników 
zajścia pojawiła się krew. 
Na czas „rozróby” arbiter 
główny przerwał zawody, a 
gdy sytuacja na trybunach 
(w części przy bocznym bo-
isku – przyp. red.) po kilku 
minutach unormowała się, 
pozostali kibice zgroma-
dzeni na obiekcie liczyli na 
wznowienie gry. Nic takiego 
jednak nie nastąpiło, bo mę-
ska wymiana zdań między 
zawodnikami obu zespołów 
podgrzała jeszcze całą sytu-
ację i sędzia błyskawicznie 
podjął decyzję o przedwcze-
snym zakończeniu meczu. 

Zanim doszło do wyda-
rzeń, które nie powinny mieć 

miejsca na żadnym obiekcie 
sportowym, obie ekipy to-
czyły twarde zawody o to, 
komu przypadnie miejsce 
na szczycie ligowej tabeli po 
rozegraniu kolejki numer 
dziewięć w grupie 4 opol-
skiej „serie A”. Tułowiczanie 
z kompletem zwycięstw 
mieli 2 punkty przewagi, ale 
beniaminek z Otmętu tracił 
tylko „oczko” i zwycięstwo w 
każdych rozmiarach pozwa-
lało gospodarzom zasiąść na 
fotelu lidera. Ze sportowego 
punktu widzenia do feralnej 
70. minuty wszystko przebie-
gało po myśli krapkowickich 
piłkarzy. Po niespełna dwóch 
kwadransach gry prowadze-
nie dał im Alan Leśniczak, 
a w doliczonym czasie gry 
premierowej odsłony humo-
ry biało-zielonym poprawił 
Piotr Wronka, podwyższając 
na 2-0 z rzutu karnego. W 
tym momencie podopiecz-
nych trenera Piotra Adamka 
na boisku było już jednak o 
jednego mniej, bo czerwoną 
kartkę za faul ujrzał Dawid 
Orłowski. W drugiej połowie 
krapkowiczanie grali rozsąd-
ną piłkę, nie pozwalając przy-
jezdnym rozwinąć skrzydeł, 
próbując przy tym odgryzać 

się groźnymi kontratakami. 
Otmęt kontrolował wyda-
rzenia na murawie, niestety 
w końcowej fazie spotkania 
spod kontroli wymknęły się 
emocje w gronie tej części 
„kibiców”, która przy Olim-
pijskiej nie była zaintereso-
wana sportem. Klub z Otmę-
tu, jako gospodarz zawodów, 
prawdopodobnie poniesie 
konsekwencje zarówno spor-
towe, jak i �nansowe sobot-
nich zajść. W następnej run-
dzie spotkań (niedziela, 24 

października, godz. 14.30) 
beniaminek z Krapkowic 
uda się w delegację na mecz z 
przedostatnią w tabeli Ligotą 
Bialską Radostynia. 

KLASA A – GRUPA IV

9. KOLEJKA:

OTMĘT FKS KRAPKO-
WICE - MKS TUŁOWICE 
mecz przerwany w 70. mi-
nucie przy stanie 2-0

LIGOTA BIALSKA RA-
DOSTYNIA - LKS RA-

CŁAWIA RACŁAWICE 
ŚLĄSKIE 1:2

POLONIA PRÓSZKÓW-
-PRZYSIECZ - POLONIA 
BIAŁA 0:2

METEOR JASIENICA 
DOLNA – LUBRZA 0:3

METALOWIEC ŁAMBI-
NOWICE – RZEPCE 2:4

DYTMARÓW - SUDETY 
MOSZCZANKA 4:0

GRYŻÓW – SZONÓW 1:0

TABELA
1.MKS TUŁOWICE 8 24 36:8
2.OTMĘT FKS KR-CE 8 22 48:8
3.GRYŻÓW 9 18 19:32
4.DYTMARÓW 9 17 22:10
5.POLONIA PRÓSZKÓW 9 16 17:17
6.RACŁAWICE ŚL. 9 15 15:17
7. MOSZCZANKA 9 12 14:18
8.METALOWIEC 9 12 24:19
9.POLONIA BIAŁA 9 11 14:14
10.RZEPCE 9 10 21:26
11.SZONÓW 9 10 18:23
12.LUBRZA 9 8 12:26
13.LIGOTA BIALSKA R. 9 6 8:30
14.JASIENICA DOLNA 9 0 8:28

(raul)

Krakowianki, jak na 
razie bez punktu, zajmują 
przedostatnią lokatę w tabe-
li, ale sobotnia konfrontacja 
pokazała, że Cracovia jest 
ekipą zbliżoną umiejęt-
nościami do Otmętu. W 
dwóch pierwszych spotka-
niach Cracovia przegrała 
z Karkonoszami i bardzo 
mocnym chorzowskim Ru-
chem, dlatego w klubie z 
Małopolski nie ukrywano 
apetytów na premierowe 
zwycięstwo. Początek sobot-
niego pojedynku przebiegał 
po myśli gospodyń, które 
najpierw odskoczyły na 
5-2, a później po czterech 
tra�eniach Natalii Staszkie-
wicz utrzymały minimalną 
przewagę 9-8. Rywalki 
wyrównały straty, a słabszy 
okres gry w polu naszej 
drużyny dwiema kapitalny-
mi interwencjami w jednej 
akcji zaznaczyła bramkarka 

Patrycja Cierpioł. Potem 
tra�eniem na 10-9 popisała 
się „Stacha”, lecz końcówkę 
pierwszej połowy lepiej roze-
grały przyjezdne. Najpierw 
do remisu doprowadziła 
Milena Herman, a dwa gole 
Tatiany Baranowskiej i jeden 
najskuteczniejszej w bar-
wach gości Kamili Dzidek (8 
bramek) pozwolił schodzić 

krakowiankom na przerwę 
z zapasem jednej bramki. 
Po zmianie stron obie ekipy 
szły „łeb w łeb” jeśli chodzi 
o skuteczność, do momentu, 
kiedy z karnego pomyliła się 
skrzydłowa Cracovii - Justy-
na Staroń. Za sprawą rzutów 
z drugiej linii Agnieszki Blo-
zik i Małgorzaty Olfans w 
41. minucie krapkowiczanki 

odzyskały jednobramkową 
przewagę (17-16), a kilka 
chwil później serią trzech 
celnych rzutów z rzędu ucie-
kły przeciwniczkom na 20-
17. Kiedy sześć minut przed 
końcowym gwizdkiem trzy-
bramkowy dystans rzutem „z 
biodra” pozwoliła zachować 
Blozik, wydawało się, że to 
koniec emocji w tym meczu. 
Nic bardziej mylnego. Am-
bitne krakowianki postawiły 
wszystko na jedną kartę, a 
że Otmęt grał osłabiony wy-
kluczeniem na dwie minuty 
Agnieszki Gołąbek, udało 
im się doprowadzić do remi-
su 24-24. Końcówkę meczu 
Otmęt zagrał uważnie w 
obronie, a akcję na wagę 
trzech punktów skutecznie 
wykończyła Aleksandra 
Kuźnik i miejscowe po raz 
drugi w tym sezonie mogły 
świętować sukces. W następ-
nej kolejce wyznaczonej na 

23 października Otmęt na 
wyjeździe zmierzy się z So-
śnicą Gliwice. 

I LIGA KOBIET  
– GRUPA B

3. KOLEJKA:

OTMĘT KRAPKOWICE 
– CRACOVIA 1906 25-24

SPR OLKUSZ – DZIE-
WIĄTKA LEGNICA 30-34

RUCH CHORZÓW – 
ZGODA RUDA ŚL. 48-26

MTS ŻORY – ChKS ŁÓDŹ 
40-18

KARKONOSZE JELENIA 
GÓRA – SOSNICA GLI-
WICE przełożony na 27.11

HANDBALL WROCŁAW 
pauza

TABELA
1.RUCH CHORZÓW 4 12 163-79
2.MTS ŻORY 3 9 98-63
3.JELENIA GÓRA 2 6 60-50
4.DZIEWIĄTKA LEGNICA 3 6 90-84
5.OTMĘT KRAPKOWICE 3 6 74-76
6. HANDBALL WROCŁAW 2 3 65-68
7.ZGODA RUDA ŚL. 3 3 80-112
8.SPR OLKUSZ 2 0 50-58
9.SOŚNICA GLIWICE 2 0 46-69
10.CRACOVIA 1906 3 0 66-96
11.ChKS ŁÓDŹ 3 0 67-106

(raul)

Piłka ręczna - I liga kobiet

Emocje były do samego końca
Sporo zdrowia, by pokonać zespół Cracovii, zostawiły na parkiecie szczypiornistki Otmętu. Po wyrównanym boju podopieczne trenera Macieja 
Haupy wygrały różnicą jednej bramki i wzbogaciły się o cenne 3 punkty. 

W meczu z Cracovią Natalia Staszkiewicz (z prawej) 
do skuteczności (9 goli w meczu) dołożyła walkę o 
każdą piłkę.

Protokół:

Otmęt Krapkowice – Cracovia 1906  
25-24 (12-13)

Otmęt Krapkowice: Cierpioł, Korzec – Chmielewska, 
Olfans 1, Staszkiewicz 9, Blozik 4, Gołąbek 2, Szwajkie-
wicz, Kuźnik 5, Zwolenik 1, Stopa 2, Nastałek, Czapracka 
1, Stańczyk. 

Trener: Maciej HAUPA.

Kary: Otmęt – 8 min., Cracovia - 4 min.

Protokół:

Otmęt FKS Krapkowice – MKS Tułowice 2-0 
(2-0) mecz przerwany w 70.minucie

1-0 Leśniczak-27., 2-0 Wronka (karny)-45+2.

Otmęt Krapkowice: Najwer – Myśluk, Pindral, Smykała, 
Orłowski, Bruell (51.Śledziński), Kisiel, Wronka, Mutke, 
Gajowy, Leśniczak. 

Trener: Piotr ADAMEK.

Żółte kartki: Leśniczak, Bruell, Kisiel.

Czerwona kartka: Orłowski – 39 min. za faul.

Piłka nożna – klasa A

Hit kolejki w cieniu skandalu
Bójką kibiców i przedwczesnym zakończeniem zawodów zakończył się mecz krapkowickiego Otmętu z liderem z Tułowic. Gospodarze na 20 
minut przed zakończeniem spotkania prowadzili już 2-0, ale zamieszki na trybunach zniweczyły ich wysiłek, bo prawdopodobnie skończy się 
na przyznaniu walkowera przyjezdnym.

Sędzia Marek Giza postanowił zakończyć mecz przed czasem.
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